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Wychodzi codziennie o godz.
3ciej po południu.

Przedpłat,a  w ynosi;
MłjlJSOOWA k w a rta ln ie  3 złr. 70 et.

miesięcznie 1 "•;* 30 
Z przesełk; pocztowy.

w państwie WnsJtrjac. i złr 30 efrt. 
do Prus i Rzewsiniem. 4  M  Jty-iS 

_ Szwecji i Danii,,; .. .6, , r j
„Francji i Anglii .'23 franków 
. Wioch 25 ' ' ' / 'T

Belgii i ‘Sżwtjcfcrji 18 
. /'Turcji i  ks. Nad. „18. ’ir 

Ntuiłor pojeayiczy kosztuje s  ent

.irni-T. łctjfcinFrii .<1 /uriemu-

K r a j o w y  f i u i r t u s z  j n d e m n i z a n y j u t y
rfąpW oiejM  iiasftseoha óftjsnieiw kt.s ,«**»T .raableH m < iWittJ ,q ty sia jGoW-W,.

ijk resiitia it ilr uiu/.ności dokładnie dzial| 
prawodawczy fiwduszów indeinnizacyjnych i ‘sJ*u- 
żebin‘ctiv, przejdźmy do działu gospodarstwa.

Plau amortyzacyjny (podany w Dodatku do 
urn. 250 Qal. Na/.) wykazuje 136,158.650 złr 
jako ciężar długty’któty je s t zabezpieczony za­
pisami i spłacony ma być W przeciągu lat 40 
przez ubogą G alicję! -Umorzehie rozpoczęto w  
r . ,1858 a  bedeit’ dokoriane W 1897 roku; pluń, 
tegp umorzenia' był zapowiedziany -patentem z d. 
l3 . października 1^57, a został ogłoszony re ­
skryptem ministerjalnyo) * dnia 29. grudnia 1857. 
Zapowiedziano je  właściwie jeszcze patentem 
z dnia 29. października 1853, a dodatki indemni- 
zacyjne do podatków* zaczęta wybierać już od 
rqj$p 1853. ' y f ty w  / w<>kT oa nsntyar

Dochód' roczny, funduszu tego w ynosi: 
a) dotacja, ze skarbu panstWft .ri d:

2,500-000 złr. pion. kopw. czyli w

d ow t

P r z e d p ł a t ę  p r z y j i . * a j ą :
BiOiu Administracji G a ze ty  N a ro -  
w oj przy ulicy Nowej pod 1. 291. 
OGŁOSZENIA przyjmują się za opłacą 

od wiersza drobnym drukiem 6 centów 
oprócz opłaty stemplowej 30 tentów za 

_ każdorazowe umieszczenie.
Przedpłatę i ogłoszenia na całą Francję 

przyjmuje jedynie p. Ludwik Płoński w Pa­
ryżu Bouleward 'du Prince Eugćne 59; p. 
Alojzy Oppelik, w Wiedniu Wollzeile N. 22: 
Haaienstein Yoyler, w Wiedniu Wollzeile 

■  N. 9 i w Frankfurcie nad Menem. -
LISTY IjEKLAMAO YJNK nieopie- 

czetowane nie ulegają frankowaniu.

-vaj. austr
b): dodatki du podatków .

W Galicji wschodniej 
i it n  '  zachodnićj 

yr w. ks. KrakoWskiem 
cj wpłaty od obowiązanych : 

w Galicji wschodniej 
w zachodniej
w w. as. Krakowskiecu 

a) zaliczki oprocentowane od 
skarbu państwa .

w Galicji wącRodniet'
W ” l  zachodniej

2,625.(100

2,037.424
786J9D
183-391

tiy.lTl
116.150
•37.000

621629
49.478

84.0ąo złr. 
46.555 „ 
3.879 _

743.4U0 .
428.400
,JO,9pO

Razem 5,986.939 złr 
W y d atk i;

a) płaca urzędników- !  hine wydatki admi- 
istrae^jaą j .  *  .J a iH

w Galicji zachodniej 
zachodniej 

„ w. -ks. Krakowskiem 
ó) tumorzepie długu g łó w n e j, 

a&ligacyj):
w -G alk ji wschodniąj 

nior zachodniej
„ .«*. ku. K rakow skiej 

c) w y p ła ty  na leży to śc l ,d la  ij-

raw uiopyat:
r  ! w Galicji wschodniej 2,852.573

„ n zachodniej 1,611.590
„ %. ks. Krakowskiem 175.562

i  oia-, nsbpr. Razem 5,986.939 złr.
Podobny stan figuruje już od lat kilku w 

relimiparzach indemDizacyjnych, Z małemi ró- 
nieąmi; a  dodatki od podatków nakładane by­
wają w przecięciu pó 50 do 51 centów od 1 zł. 
odątków stałych, oprócz dodatków na potrzeby 
rajowe. Niecała jednak kwota preliminowana 
ywa rzeczywiście tyypotrzebowaną, więc pozo* 
taje z końcem każdego roku po zamknięciu ra 
honków pewna kwota rozporządzalna jako  nad­
wyżka przychodów, która wedle swego pocho- 
zenia i  przeznaczenia do funduszu indemniz#*- 
yjnego najeży, i zawsze jako  zapas początko­
wy na rok następujący Ttem pewniej przeniesió- 
a  być powipna. ponieważ Zostaje zawsze także 
ewna ezęśt narerytosci, uprawnionym przyzuar 
ej, nie uiszczana, która na rachunek roku na 
tęppjącego bywa przeniesioną. Pozostają wpraw 
wdzie także załegłośei dodatków podatkow ych, 
scz rubryka ta  równoważyła, ile dopuszczamy, 
ubry^kę niedokończonych spraw tego funduszu-, 
tóre powoli rozstrzygane byw ały , i co roku 
większały liczbę kapitałów, przyznanych npra- 
tajonym. _■ -  - ' s r  *

Osobliwie ze względu na ubóstwa G alicji, 
irzeciążenej podatkam i wypadało dofeoił»ć tego 
iktu słuszności. Nieurodzaje, zarazy bydła i nier 
izczęóeia inne dopełniły miary tej niedoli. Po- 
ywiają się wprawdzie zdania pojedyncze, opor 
G adającą o szczęściu i stanie błogim Galicji.,,., 
ecz głosy Je pochodzą od ludzi, którzy ńie zna- 
ąc riami biedy i żyjąc be» trosków, ignorują to 
rszystko, co dolega krajowi. Nędza i  potrzeby 
Igółu są dla uieb niepojęte, a  naładowanie wla, 
nego żołądka 1 kieszeni jest dfa nich potfzebą 
kardynalną krajową- Udaje sł ,̂ im to doskonalę, 
*o dotąd wszystko im sprzyjało^ tylko przyszłość 
liepewna i sumienie włamie ich niepokoi, wysb 
ą ją  sić w  oskarżeniach podłych i młota-
ąc same obelgi na naród, którego kosztem żyją, 
lajmują do tego także nikczemne narzędzia 
rspólnieze, aby ogłaszać światu stugębnie,, że 
Jralicja je s t piekłem rewelueyjnem» dla tego, bo 
lomaga się sprawiedliwości r wykonania praw, 
i domagania te przedkłada w  drodze nujlegal. 
uejszej w świeeie. Czyż nie zwarjować tu t  ta ­
tą  złośliwą rewolucją?! Przemysł i handel nie 
jrzynogzą korzyści żadnych dla Galicji, bo ko- 
ej żelazna stała się na teraz środkiem, pompu- 
ąeym ostatki zasobów i centralizującym je  W 
Wiedniu, gdzie je j zarząd i kasa i korzyści głór 
A-ne toną, a  nam w zamian coraz nowe tłumy 
przemysłowców niesumiennych w przedsiębior- 
itwach i środkach niewyczerpanych jrrzywożą.

Wróćmy jednak do rzeczy. Przez pozosta­
wienie zasobu  powyżrzeozońfcgo w kaeach inde- 
mnizacyjnych i użycie onego aa  wydatki bie­
żące, można było przynieść ulgę znaczną ppija^

tkującym . gospodarstwem zas racjonalniejszym, 
można było od-’ roku 18,54 do 1864 uzbierać zna- 
ozny fundusz żelpzpy, któryby zastąpił z czasem 
dochody uboczny które funduszowi indemniza. 
cjtjnemu ■galicyjskiemu, patentami ,z, lat 18(48̂  
18(49- itd. przyznane, .a przepisami późnięjszemi 
odjęte «ostałyi Spelmonoby tąkże po części.myśl 
utworzenia funduszu krajowego indemnizacyjne/ 
go z nadzwyżek, ,jj/niktyfikowanie onycb na ul­
żenie podatkującym, którą to myśl jest zawarta 
w §§. 4, 12 i 15 patem-i ^ dnia. październi­
ka 1853 r. ri I , v ; vt \

Gospodarując zaś dalej wedle wodly p. Ba-; 
clia, Brucka, -'ścb-merlinga itd.. wypadałoby po u- 
morzeniu długu głównego, pokryte,go zapisami, 
to jest po: oznaczonych planem latach czterdzię-> 
stu, ułożyć p|an nowy umorzenia pretensyj skar­
bu1 państwia za dawaną subwencję, która mogła 
by Galicję drożej kosztować, aniżeli cała pań­
szczyzna z zniesionęmi ciężarami poddańczem i: 
podwójnie mnsiałaby opłacać wyswobodzenie 
zaprowadzone, ą akt dokonany postępu i ludz­
kości -stałby się przyczyną je j ruiny majątkowej, 
Nie sądźmy jednak, ażeby ministerjum dzisiejsze 
piszczało się na tę drogę śjizką, która kraj ca 
ty do npadku Dachy la i stawia 'pom iędzy rządy 
a ufność narodów zapory nieprzebyte. Kraj i r e ­
prezentacja jego nie robią preteusyj przesadnych 
tak, jak  i zączasów Schmerliuga domagały się tylko 
urzeczywistnienia otjjetnic monąrszych tak co dp 
samorządu w ogrile, jako też i w spra>vacb fun-°  , 7 * f J-iA JVl fs' ,
aupzu, indemnizacyjajego.

Ńietylko jednak nie dopełniono ! tego, ale 
nadto przeciążając fundnsz ten w sposób najroz­
maitszy, liczono mu także do końca roku 1857 
odsetki od .subwencji dawanej i pobierano je  
wraz z kwotami rozporządzalnemi. ty  T ak wy­
brano w Galicji wschodniej :
- " "  : ' T to«. na rachunek

kapitału 
złr. c.

BC roku 1854 75.439 47
1855 78.596 25’
1856 219,543 291
1857 m m  ,6

f i l -

jako 
odsetki 
złr. ’ c

8.7.637 25* 
193.070 33 ' 
215.010 521 
257.058 29*

1858 666.321 52*
m. k. 1,88.5642 201 

czyli w. a. 1,979.924 45 
421.954 431 
36S.242 5o 
475.734 4 
398.702 33 
597.295 73 
^33.4(i5 80

4,675.319 33

Jo

V4 tył; 
tfócN 

7T,nb'u 
tr^inW. 

91

'4859
1860
1861,
1862
1863
1864

752,777 „2Q. 
mon. konw.

..o z  C z y l i

w wal., ausri;.;

sw-
7 790.

W skarbie państwa coroczny przybytek kwot 
wymienionych nie-,sprawia różnicy wielkiąj nie 
przyczynia się on da zbawienia finansów pań­
stwa a jednakże ileby on się mógł był przyj 
czynić do- ulgi ciężarów dla ubogiej G alicji!

Niegospodarność finansowa ministrów ra- 
kuzkieb stała się już przysłowiem, i przebi jała się 
w każdej kwestji, w każdej-gałęzi, dotąd przez 
nas poruszonej. I w niniejszym funduszu widzi­
my; że dodatid od podatków pobierano już oij 
roku 1853, a, umorzenie zapisów rozpoczęto dip 
piero od 1858 roku. Dawano wprawdzie zalif 
czkę uprawnionym, lecz ta  została po obrachun­
ku zwróconą, a kwota rozporządzalna, wynoszą­
cą, jak widzimy r« aestaw ijiiia powyższego, po 
koniec 1858 foku 1,979.924 złr. 45 p.,;av|^ync'la 
bez powodu prawnego do skarbu państwa, p ó ­
źniejsze pobory- nadwyżek mogą być przynaj- 
mdiąj pozorejpa piawa do zwrotu (RiickzahlangS: 
anśprueh) uspaiawiedliwione, bo nadwyżka ta po­
została, pomimo umorzenia kwoty dłużnej, ozna­
czonej planem amortyzacyjnym. Ale ponieważ 
nadzwyżka ta  co roku w ilości kilkakroćstuty- 
sięcznej pozostaje - t- przeto, jeżeli nie nia po­
zostać na korzyść łunduszu, najeży preliminarz 
układać przezorniej i nakładać do^ąt^j do p<ó 
datków w dywidendzie mniejszej.

Ile pobrano nadzwyżek z Galicji zaekodniej 
i wielkiego księztwa Krakowskiego — jes t nam 
niewiadomo ; wszelakoż. upominał się Wydział 
krajowy o ubrachunki funduszów indemnizacyj- 
nyeh tak. przy rokowaniach jako Jeż w drodie 
osobnej korespondencji; lecz to wszystko dotąd 
pozostało bez skutku. Odpowiednią wnioski tak 
co do spraw funduszu indemnizacyjnego ja ty  
też co do służebnictw, wypracowane zostały 
Wydziale krajowym, i będą przedłożone sejmo­
wi do rozstrzygnięcia; pocieszamy się więc na­
dzieją, że rozwiązanie kwestji w tej drodze, do 
której ministerstwo się odwoływało przy roko­
waniach, t. j* przez reprezentację krajową, ku 
zadowoleniu powszechnemu nastąpi hftzżwło- 
oznie.

Przegląd polityczny.
Reskrypt królewski odczytany, w seimić 

chorwackim przy zagajeniu posiedzeń, opiewą 
jak  następuje :

^My Franciszek Józef I. z łaśki bożej ce- 
sąfz Austrji, król węgierski i t. d,

„Zgromadziwszy ,sejm naszych królestw 
Dalmacji, Chorwacji i- Sławonii po raz d rug i,

korzystamy z radością ze sposobności, oy yvam 
wszystkim przesłać nasze pozdrowienie. Czujemy 
także potrzebę danią jyaib od ro ty  ,1861 po­
wtórnego zapewnienia, że jak  nam powodzenie 
i rozwój' potęgi całości ihonOTćhitypddOpdfttzno- 
ści nam powierzonej- na sercu leży / również 
góraco przekonani jesteśmy; że ten szezy-tny cei 
niehdko nie wyklucza organicznego, naturalnego 
rozwoju i wzmożenia się pojedynczych części pań­
stwa,' leeK- przeciwnie tego rozwoju:pojedynczych 
ezęści wymaga i właśnie w nim szukać musi trwałej 
podstawy. Odziedziczone instytucje;, ustawy i 
zwyczaje, na prawie oparte tego kraju, tyk  też 
jego sposób myślenia.' jego język- i narodowość 
tworzą istotę jego natury wewnętrznej a zara^ 
zem pudstawę-Całej politycznej, intelektualnej i 
społecznej jego organizacji. Fę p o d s t a w ę  
n a t u r a l n ą  p rż .y j  m u j e m y  c h ę t n i e  i s t a -  
n o w c z ó  za- p u n k t  w y j ś ć i a  d a l s z e g o  r o ­
z w o j u  w e  w n  ę t r  zn  eg  o t e g  o k r a j  u. Histo­
ryczne stanowisko nie może być dla nas celem 
ostatecznym, lecz jako stanowisko prawne niech 
nam służy za najodpowiedniejszą podstawę, na 
której jedynie: w interesie kraju i całości ,mo- 
uarćliii nową i z duchem oząsu zgodną o.rgani 
zację trw ale 'urządzić będzie można.

", • '.Jak  z pewnością spodziewamy się, że ja,ty 
reprezentanci obdai-zonego wysoce narodu uzna* 
cie te-zasadę z taką  sartią względnością i bez 
zastrzeżeń:; jak  to i myśmy uznali za dobre wobec 
was oświadczyć: tak jesteśm yprzekouani, żenie 
jiożostawieie bez uwzględnieniąąrgumentów, któ­
reśmy ćo do najważniejszych, .wszystkie kraje 
naszej monarchii-wspólnię, interesujących spraw 
jiaństwowyeb rozwinęli w -pierwszej części na­
szego królewskiego reskryptu z d. $- listopada 
1861. I w rzeczy samej w y m a g a  t e g o ,  
k o n i e c z n i e - ,  a b y  n ą  p r z y s z ł o ś ć  r e  
p  r e z e n t a n c i  I ud ó w - w s p ; ó l d z i a ł a l i  s pp-  
s o b e m  p os . t a  n a w i a j ą c i y m  n i ą  t y l k o  
p r z y  p r a w o d a w s t w i e '  p o j e d y n c z y c h  
k r a j  ó w i p r o w i n c j i ,  n a s z e j - m  o n a r e b i i ,  
l e c z  t a k ż e  i / p r z y  p r a wo.d aw a  t w i e n a  
s z e j c a ł e j  m o n a r c h i i  j a k o  t a k i e j - j 
Sprawy wspólne. tym sposobem traktować się 
wspólnie mąjącę, określiliśmy w naszym dyplo­
mie z dnia 20,, października 1860, formę zaś te­
go traktowania oznaczyliśmy ustawą zasadniczą, 
.u ityw w aną, patetoian, v a. ae . i«*o6 o l s e i .  K-o 
munikińac tedy dosłowny tekst, tych dwócb
dokumentów W załączeniu, wzywamy was do ich 
przyjęcia. ’ ' , , . .

„To jes t pierwszy nasz królewski wmosekwzgię- 
denj, którego oczekujemy-przed wszystkiemi inne 
mir.kwestiami uchwały sejm u.-Po załatwieniu-tej 
s p r a w y  sejm weźmie pod obrady-przedmioty,-ko­
lejno w ym ityioty w naszym reskrypcie króle­
wskim .z dńia 0. listopada 1861 jako niezała- 
twione. Co do uchwały, powziętej pa ostatnim 
sejmie -wagłędetn stosunku do W ęgier, życzymy 
sżczerze^, aby aprąw a ta, także na ?ejmie wę­
gierski® rozbierać; pię Tpająca, jak  najprędsze 
znalazła załatwienie «a podstawie obopólnego 
porozumienia. • . i( .. - .

„Głownem zadaniem sejmu węgierskiego, ze­
brać-sio  mającego d- 10. grudnia b. r., będzie . 
rówpie tyk  w roku 1-861 przygotować inaugiwa- 
ftię.nąszją. na króla # ęg je r , Dalmacji, KrOącji i 
ŚJawonitył po U .stas/owienju dyplomu koronacyj­
nego dokonać I teraz tej,.inauguracji za. pomocą 
Bożą. Wzywamy tedy was wierni, "abyście 
się zawczasu postarali, by te nasze kraje były 
reprezentowane w sejmie rzeczonym. Co do 
Dalmacji, powołujemy się. na zdaniŁ.nasze, wy­
rażone w z d- «■
listopada 1861, wedle którego rozstrzygnięcie 
otyatćtiż^e kwestji zjednoczenia będzie mogło 
nastąpić dopiero po uregulowaniu poUtycAńOtyfli^ 
wnyeh unków- Chorwacji, H /

„Po szczęśłiwem ,zą}ftj)ivieniu ty ch  spraw, moi 
w ierni, będżfecje mogli zapuścić się w obrady 
htifl dalszemi królewskretńi' Wnioskami. Takim
wnioskiem j e s t  i d  dłuższego już ca*su- "W i*ftwi«s 
szeniu zostaiaca, ostatnią razą reskryptem na­
szym z d. 30. lipca 1861 przedłożona, a dotąd 
jeszcze niezałatwiona kwestja odpowiedniej or­
ganizacji pejmu i utwtKżhum flpAtyiflżtyiY' w y­
borczej, . 1 . . . . .

.jDotycnące, wymągahtyn teraźniejszości o 
ile można odpowiednie wnioski do nstąw przed- 
loży; wam rząd nasz po ukończeniu obraa nad 
poprzedniemi przedmiotami. Oczekujemy zresztą 
z pewnością, że pod koniec sejmu przedłożycie 
ini uchwały jego w zwyczajnym układzie arty­
kułów ustawowych do sankcji i publikacji.

„Moi wierni! Wielkiem i wainem  jest zada­
nie, nad któretn raąeie obradować, i które zała­
twić musimy wspólnie. Wy, Synowie mężnego 
narodu,, zaufaniem , umiarkowaniem i dojrzałą 
spokojną rozwagą ułatwicie Nam, waszemu pra- 
whinu królowi — założenie podstaw ku u tw ar­
dzeniu waszej narodowej egzystencji w sposób 
trwały i ku ubezpieczeniu je j na Wieczne czasy. 
Z ufnością tedy w Boga i wasz pątrjotyzm za­
gajamy sejm r t  d.; i t. d / f

Wyborami w Węgrzech, Galicji, Czechach, 
Murawie i Wiedniu tudzież pierwszemi posie­
dzeniami sejmu zagrzebskiego i za dni kilka za- 
gdić sie mającemi posiedzeniami sejmu koło- 
szwarskiegó; jest uwaga publiczna głównie ża- 
ję ta  O rezultacie wyborów, dziś u nas we Lwo­

wie odnywąjącyen się, me stanowczego jeszcze 
powiedzieć nie można. W Wiedniu pokonane 
zostało stronnictwo Schuselki, stronnictwo pra- 
gnąpe, rozszerzenia zakresu działania sejmów 
krajowych i autonomii w ogóle, dziewięcioma 
głosami; ziąd w obozie centralistów niepospolita 
radość, a dzienniki, będące organami kliki cen- 
trajisłycznej, poświęcają, wstępne artykuły temu 
świetnemu zwycięztwu, dowodząc, że z rezultatu 
tego wyboru widać, jak  niemożliwym je s t system 
decentralizacyjny! W Pradze "odbywa się dziś 
także wybór posła z okręgu wyborczego Jozef- 
sfadzkiego,. ą pojutrze wybór posła z przedm ie­
ścia „,Mała strona*. W Pradze stoją .naprze­
ciw sobie dwa stronnictwa, czeskie i niemieckie, 
każde swego stawia kandydata, starając sie u- 
silnie o jego przeprowadzenie. Między wybor­
cami przedmieścia Jozefstadzkiego, którymi są 
prawie wyłącznie żydzi, obiega odezwa, poleca 
jąca  kandydaturę ra d c y ' miejskiego Bondy i o- 
strzegającą przed agitacją organów centralisty­
cznych. U nas przeciwnie wierzą żydzi jedynie 
dziennikom centralistycznym, które też zawzię­
cie ich kandydata i ich względem Polaków po­
stępowanie popierają. W Morawie w Prośnicach, 
jak  donosi telegram .Narx>d. łAstów, utrzymał się 
nie niemiecki, jak  wczoraj donieśliśmy, lecz cze­
ski kandydat, bo jakkolw iek miał p. Zaiczek, 
kandydat niemiecki głosów 240, a czeski pan 
Clraielarz tylko 225 głosów, to jednak  ten osta-' 
tni zwyciężył, gdyż 19 głosów, przez pełnomo­
cnictwo dla Zaiczka oddanych, komisja wybor­
cza na podstawie § 19 ordynacji wyborczej u- 
ni.ewążnilą. -tty-ty, ty  ;

O kunffcrencji u barona Eotvosa donosi Pe- 
ster Corr. co następuje. „ Dzień wczorajszy (11. 
bm.J był bardzo ważnym ; możnaby powiedzieć, 
że partja adresowa, czyli jak  się nazywa te ­
raz — partja D caty, uorganizowała się już do 
bliskiej walki parlamentarnej. Konferencja, któ­
ra przed południem odbyła się u barona Eotvó- 
sa, może wywrzeć bardzo wielki i bezpośredni 
„Wpływ ną tok obrad sejmu krajowego. " " 

Wiener Abendpost otrzymała z „przyjaznej rę ­
k i” następujące szczegóły e tej konferencji: 
„Wielu stronników Deaka ze wszystkich części 
kraju zebrało się dziś na naradę, na której uło- 
i.vli dLa sipBif- następujący proirrllrn :
W pierwszym ądreśie, wydanym w odpowiedzi 
na mowę od, tronu, ma być żądane rzeczywiste 
uznanie zasady, ciągłości prawa, a na jej pod­
stawie przywrócenie całości kraju/m ianow anie 
odpowiedzialnego rządu, i nim komitaty ostate­
cznie zostaną uorganizowane, przywrócenie na 
prowizorycznej podstawie wszystkich, nstajy z r. 
1848. Uważano za rzecz niewątpliwą, że koro­
na przyzna żądania prawne, tern bardziej, iż 
można z pewnością liczyć na to, że ta partja, 
której większość nie podlega żadnej wątpliwo­
ści, nie będzie wahała się wotować dla rządu, 
odpowiedzialnego,afp też tylko dla takiego, ,owe 
środki prowizoryczne, tyóre z jednej strony po­
trzebne są dq dalszego swobodnego wykonywa­
nia funkcyj maszyny rządowej, a z drugiej do 
ułatwienia konstytucyjnej czynności komitatów. 
Z innej zaś- strony dowiaduje się Wiener Abend­
post■, że-poruszoną zpstąła na tej konferencji tak­
że kwestja prezydentury, To pewna, że Gniczy 
nie będzie już w żadnym razie hapowrót Wybra­
ny : gdyż z jednej strony nie chce partja Dea­
ka tak ja k  w roku 1861 wypościć, z rąk  sterp 
rządu, z drugiej ząś stropy. Sądzą, że potrzeba 
przeszkodzić powtórnemu wyborowi ze względu 
na kraje dziedżiczne, gdyż inaczej mogłaby ła ­
two po -tamtej stronie Litawy powstąć mylna u- 
plriia o stosunku głosów partji na sejmie. Jąko 
kandydat na prezydenta aapropmmwany ^ostaj 
Gorove, który jednak  nic przyjął tej godności, i 
postanowiono przeto wybrać Karola Szentivanye- 
go (nieodstępnego towarzysza Deaka,) na prezy­
denta, a hr. Juliusza Amirassyego na wieępre- 
zydenta. Czy także inne rzeczy, a miano-wicie 
c«y także kwestja spraw wspólnych braną była 
pod obsady, oty wiadomo jeszczę/-

„Reżuitity tej konferencji -r- dodąjt Wier 
»er .AbendpoM -trrt oePniać potrzeba z tego fcłanor 
Wiska, iB* starąnó się przedewszystkiem przy­
wieść de, skutku potm um ieaie się względem 
prawnej i politycznej podstawy , opinii kraju. 
Chciano beż w ątpienia skreślić teoretycznie naj­
większe żądania, ale z pewnością nikt ze zgro­
madzonych nie uważa icb ea bozwarunkowo wa­
żnej nietykatue- i ndedopuszczające praktycznej 
modyfikaoji. W ogóle też nie jest to ważnem, co 
w Węgrzech- uwlwdją za prawo krajowe, lecz 
te, co wbrew uzasadnionemu łub nieuzasadnio- 
hemu przypuszczaniu tego praw a zamyślają u- 
ezynić wobec ppopozyeyj królewskich. Z pra­
wniczą formaliłośoią trzym ają ,się z całą konse­
kwencją ustaw z r. 1848, w praktyce zaś uzna­
wano już tak często potrzebę ich rewizji, że o 
bezwarunkowem ich zatrzymaniu z pewnością 
myśleć nie można.“ Czy się ta otucha urzędo­
wej gazety spełni ?

Deak nie/był obecny na naradzie  u hr. Eot- 
vbs», lecz . po naradzie członkowie jej udali się 
do Deaka v a  ten przystąpiwszy do uchwał na 
niej powziętych, oświadczył, ż® i nadal ehce 
należeć do stronnictwa, z którem dotychczas 
trzymał, skoro takowe zmierza do pojednawcze­
go kompirdaiiśttj latali ołtnk 'obstawania ,w zupeł-

I
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jrzy zasadzie, n iezaw isłośc i ki aju.To.^sty

Zamieszcza nominację bę.r. Fi-„ 
d le ra ' Jtt^łegp' naczelnika bióra )jfr&sy, na fadzeę 
ńftd^jM-nego - przy “namiestnictwie w Tryeście, 
tudzież byłego- namiestnika Wyisjtej Austrji bnr. 
Bacha , (brała byłego ministraj na naczelnika 
krąjoW eg^.w ' L<ib|anie."  Dotychczasowy ijnune- 
stiiik. Krajny, .bar'.Behioią^igg,',,przeniesiony jost 
Da eiTtóTyturę..;.-k-WY/ w . . m ^  v,:jilk 1

M dępóśźy bar. BeusU z a  _ i i ^ . Z*®13»:*" 
ka ,.<J,q;,posłótY' saskich W tyViedpiu : pewnik. » 
o^ioszou6yyy -Ńem-Iyui\l^uvUtr £tg., minister sa- 
j i r a a a te z tg a  rgi—mwefaftBŁ wiązkowemu prawo 
orzekania wzgledem, kroków, jak ie  uźna za \\da- 
śeivye, i stoąowne wobec rządu frankfurckiego.

eęznei
dl 9. .wrześnią. Dopisek ten mówi 
liecka 'przedstawia' na 1

ząjmu 
ąąstrj

neltfi Ztg £  .... ,.
j^bąsa  niemiecka 'przedstawili; uą. nieszczęście 
piusmutijiejszy obraz rozpadnifecia się Niemiec. 
Q b rm ć |g 4 ‘§)i .W niej wzajemnie skargami, 'iii- 
rziRąmi^ po^apząun  biuźinerstwami ’ ' Byłoby 
yijesłnszueijł'. .w^dob^C. Jjeden ' pojedynczy objaw 
_ź całej, tej', czeredy, i.'.na nim opierać żale Ijib 
pskarżępjei Bądźeobądź, niewątpliwie uwłacza 
co najmniej powadze państw niniejszych, jeżeli, 
ciągle jest mowa ,q ich niemocy, jak  również nie 
jest miłem rządowi austriackiemu, jeźli dzienniki 
.państw mniejszych opowiadają o przemocy .mo­
carstw. A na ileż zawiści i szkalowań wystawio- 
jić,;śą codziennie w dzieunikach pruskich rządy 
państw mniejszych, mianowicie Saksonią k

Z Frankfurtu donoszą, że tam zbierają ^od­
pisy; na adres obywatelstwa do senatią’ uzna­
jący jego zaehoiyanię.. $ię w sprawie not ąustrja; 
q]yej i' grpskiej/' ' 1  , , 1

Wienei; Abendpost. oświadcza, że doniesienia 
niektórych dzienników oberwaniu rękowań wzglę-i 

.dęm, żąw aręiąitraktątą Jiąpdlowego z Anglią , zu- 
p ę łn ję ^ ą  .bezz^sadnęr jjj.: y,f

F ra n c ja , 'Zgodnie z podaną wczoraj z P a­
ryża d. T ^ b m , wiadomością, donosi dyploma 
'tydżYty ' korespondent' 1 Gazkty Jkol. w liście; z Pa- 
r^Żar jesz^zC "Z d . '11. hm. : J,,P. Ftkild jest w o*

‘g ó te Nzadowolony ze zwycięztWa, jakie odniósł 
na ostatniej radzie ministrów, na której wezwa­
ni byli i cąłonkęwie pady tajnej. Zdanie p. 
Fnuida w ogóle .wszyscy prawie pochwalali, na- 
jyętiózgą4?ali,;sięwiąr; aim po części co do prze- 
p p c ^ ^ e n ia .  ich ,w jjiraktyęe ; najmocniej opie- 
jątysię .marszałek; Raudąn, minister wojny. Jest 
rzeczą* bardzp prawdopodobną, źe mu się jegó 
pogada sprzykrzyła i ź.ei.radby(żjniej jak  napry- 
cbłpj ustąpić, ^/śwłaązę^A gdy i rzeczy w Algierji 
coraz mocniej idą, nie^Ojinyśli marszałkami, Mac 

.Mąhon ^nąpo-tka tu ną^prężiystość, która mu nie 
pędzie miłą , ty toC yka jąc  bowiem 

jątue.jego- .sprawozdanie,..^eliTyalonp .tutaj .wykó- 
napie yrszystkich ząmiejrzęnyeh. już kroków,_ do 
których wvstarczy dekret .cesarski bez udziału 
l i p r  Pępsigny, sprzeciw mi się tej polityce pu 
Łojowej, ąle.isani cesąrz wezwał go do porząd­
ku. W Pąs»y ma ulica, przy której mieszkał 
Ppoudhoi), otrzymać, jego  imię. Wyszedł 18. tom 
^Korespondencji Napoleona ł .“, obejmujący czas 
Ofł .pąźdżjAfhiMą 1808 do m aja (809.

PFjoęhy. U,rzędowy org.an włoski zaprze­
cza doniesieniu ó liście cesarza Napoleona do 
W iktora Emanuela, napisanym w sprawie rzym­
skiej,. W N.ęąpolu przyjęto W iktora Emanuela z 
niesłychanym, .zapąłem. Mo-wą tronowa ma już 
by,ii gotową, pióra Nątołegó,'. spraw większych 
do,tknie tylko (pobieżnie, gdyż. rząd nie myśli o 
.krokąch stanowczych, dopóki konwencja wrze- 
,Ś(nioMa, ni,e będzie spełnioną. Parlamentowi na­
stręcza na nadchodzącą kadencję dać roboty : 
'refęrjnyr wewnętrznej i uporządkowanie finansów 
zą .poipocą redukcji armji, i kw estja klasztorów
i 'd'óhy kościelnych. Jak  słychać—rząd włoski nie
.myśli, ę. układach z Rzymem, dopóki nie będą 
zniesione zgromadzenia ret.igijne, a ich dobra 
w-rentę zamienione; ęrć wczas bowiem dopiero 
będzie mógł rząd bez narażenia się wewnątrz, 
rpbić ustępstwa co do egzekwaturv i przysięgi 
biskupów.

'praw ic publiczną dysputę w „bronie encykliki i 
syllabnsa; opponować ma biskupowi filozof An- 

."Taaczelaik ^ łó aa M  medmkigskiej 
-j oż^i w oj* umurarski ej.™

Aiiici'yk«. Oąleb '. 'u śb iig , który jako peł- 
jiomocriik Stanów /Ijednoczonycli h *  przybyć do 

|łiiglii z sprawie Alabamy11 naieży do najzim- 
ŁoRiitszych jurystó w Ameryki i słynie z nneprzy - 
jiiźui swojej do Anglii Poriezenier^ak  (drażli­
wej sprawy takiemu mężpwi, w*jiży nie bardzo 
pomyślnie o s.tobuiiUV;h ^ędnoćzppyci1;
do Anglii- W edług doniesień z Nowego Jorku 
d. n4. bm., Seward w odpowiedzi na notę Russe^ 
la obstaje przy żądaniu wynagrodzenia.

W Kanadzie, posiadłości angielsk iej, .ząd 
zajmuje się Zabezpieczeniem kraju od ' najazdu 
fenistów, a w Toronto uwięził mnóstwo' żołnie­
rz y k a  sympatie dla feńistóW.''  ;u(f • «1:
■smashowoii men .nins a ' -

Z iem ie  p o lsk ie . Ł  Krakowa piszą do stówa, 
„Ud czasów powstania polskiego za moskiewską 
granicą (?) zabronione w szy s tk im  księżom pol­
skim ' bezwarunkowe- przejazdu i wstępu przez 
granicę; pozwolenia wydaje sam namiestnik w 
Warszawie. Słychać tutaj, że z niewiadomej 
przyczyny m ają teraz zamknąć wszystkie docho-. 
dy, które ci k sięża ' z funduszów zagranicznych 
pobićrająAi.śtj ogsf oiićijo \ iWmtj m:

W urzędowym lizienniku Warszawskim zawsze 
coś ciekawego, zawsze coś takiego wyczytać 
można, czego w żadnem innćm piśmie publicznem 
nieznajdzie. Korespondenci lwowski i krakowski, 
paryzki i zurychski sm ażą sobie mózgi nad wyv 
koncypowaniem jakiegoś szkandału, jakiejś den 
mmcjaeji, aby obełgać pana; który im za to p ła­
ci Pan Ozwerczakiewiez, n iegdyś" demagog, 
dziś redaktor tego szanownego pisma, wspiera 
jak  może zacnych swych współpracowników i 
korespondentów, aby dowieść, że nietylkó wszy-* 
scy lewoluejoiiiści, ale w ogóle wszyscy Polacy 
to oszuści, złodzieje, opryszki. W jednym  z naj­
nowszych swych numerów dowodzi Dziennik War. 
na podstawię przeprowadzonego z uwięzionym w. 
dziesiątym pawilonie cytadeli Władysławem Da 
miłowśkini; Mieczysławem"1 lllatowskim i Zdzi­
sławem JaTiczewskim śledztwa, że Karol Bren" 
del .wyrobnik, który w pamiętnym dniu 27. In- 
tegu 1861 rhiał być zabity na ulicach Warsza 
wy, jak  o tem prótokoła delegacji obywatelskiej 
świadczyły, i następnie z czterema innemi ofia­
rami pochowany został na cmentarzu Powązko­
wskim, w istocie żyje i bawi za granicą. Czy 
ten wyrobnik Brendel żyje, czy nie ży je , czy 
ów' zabity przez Moskali na ulicach Warszawy 
wyrobnik' nazywał się Brendel czy tez inaczej; 
zdaje się że i.a tem zbyt wiele ani Polsce ani 
świata nie zależy. Faktem jest,' że wówczas pięć 
ofiar póleglo, Dziennik1 Warsz. 'korzysta jednak 
że sposobności, aby zrObiwsz^ tak wielkie od­
krycie, że’ ów zabity mę nazywał się jak  dele­
gacja obywatelstwa głosiła,Brendel, lecz jakoś ina­
czej ogłoSić „ten nowy dowód oszustw, za po­
mocą których naczelnicy stronnictw ‘ rewolucyj­
nych wprowadzali w błąd łatwowierny łudl czy­
tającą za granicą publiczność.k O już jeżeli ko­
mu to niezawodnie publiczności zagranicznej o- 
gromnię wiele na tem. zależało, aby wiedzieć 
jak  się nazywała owa p ią ta ' przez Moskali za­
bita ofiara, ów wyrobnik warszawski, a i owej 
delegacji obywatelskiej niepospolicie o to cho­
dziło, aby obałamuciĆ Europę i ogłosić, że ów 
wyrobnik nazywał .się B rendel! Pan Ćwiercią 
kiewicz, jego współpracownicy i .korespondenci 
ćoraz jenialszymi śie Btają.

Jak  donosi Kijeiolaniit, oświadczyli biskup Bo­
rowski z Żytomierza i Fiałkowski biskup podol­
ski gubernatorowi, że udzielili już nauczycielom 
religii pozwolenie, liczenia religii rzymsko-kato- 
Ijckięj w języku moskiewskim.

Z Wilna donoszą Dziennikowi Poznańskiemu, 
że nuncjusz papiezki monsgr. Francki jest obe­
cnie w Petersburgu, dokąd powołano także je  
neralnego gubernatora Lifwy Kanfmanna i trzech 
członków kapituły wileńskiej na konferencje w 
prawie kościoła katolickiego na Litwie.

Opinione upewnia ponownie , że nie iozpi»- 
częto jeszcze żadnych rokowań względem prze- 
łania długu papiezkiego na Włochy. Francja 
postawiła wprawdzie we .Florencji jak iś wnio­
sek w tej sp taw ie,' ale rząd włoski wniosek ten 
odrzucił. RZym bowiem nietylko nie uznaje 
Włochy ale wzbrania się wejść w bezpośredhia 
układy z rządem włoskim, i zachowuje się cał­
kiem biernie, spuszczając się na wpływ not fran­
cuskich we Florencji — tymczasem Francja by-, 
najmniej nie nalega na Włochy. Część' wojsk 
francuzkich przybyłą już z Rzymu do Fram eji, 
fesżSa będzie odpływać pow oli, ale nieodwołal- 
Bie. Patrie donosi : „Doszły nas listy z Floren­
cji , wedłtig których jenerał Moiitebello przed 
odjazdem do Rzymu miał posłuchanie u Wikto-* 
ra  Emanuela. Na niem, jak  przy konferencjach 
jegb 'z Lamarmorą, była mowa głównie o obmy­
śleniu środków, jakby  zapobiedz starciom woj-
sba-w łoskiego 'z- papiezkiem  na granicy rzym­
skiej,- której strzeżenie zdali Francuzi na woj- 
sfc^ papiezkie. Król okazał najżyczliwsze chę­
ci, i Montebello otrzymał zapewnienie, że rząd 
włoski wszystkiego dołoży ku lojalnemu wyko­
naniu dueha i litery konwencji wrześniowej. 
Jenerał wręczył królowi własnoręczny ns-t ce­
sarza (czemji urzędowy organ florentyński za­
przecza), albo miał przynajmniej upoważnienie 
do umówienia się nstnie z Wiktorem Em anue­
lem. “ Nieprawdą je s t, jakoby papież upraszał 
posła franeitzkiego o chwilowe odwleczenie w y­
marszu Francuzów. Papież jest wesoły; g ra co 
wieczór w ulubioną loterję: i ma często przy

boku Merodego, który już zarzacił wy- 
;azd do Belgii chociaż mu go — lekarze bar­
dzo doradzają. yo J. i

fPW  katedrze medjolańskiej ma biskup z Mon- 
aovi, ks. G hilardi, nienawistny Włochom, wy-

Od wydawnictwa.
Ogłaszamy prenumeratę n a  G u a e t ę  

N arodow ą:
Na p ó łto ra  m ie s iąca , t. j .  od 16. l i s to ­

p a d a  do k o ń ę ą  g ru d n ia  1865; 
x p rzesy łk ą  pocztow ą 2 złr. 40 cl. 
w  m iejsca 2 „ lTu «

większeniem funduszu i utworzeniem fundacji 
mógł zająć. Na interpelację p. Bogdana, czy i 
jak i .wały w w tej ftuukeji u t  rząd sobie ^ tz ja a a ć  
m ytti, odpowiedział p. ĆSffelaik 'jbw., 2* 
rząd żadnego v,Tływu
prćjcz pr?yz\voitęji-f ©ntroT

yirierac me

litej Krakowskiej, dr. Wiktor Kopff, krakowianin 
powszechnie lutypoK b s z ^ n o ^ a ^ ,  ;
■ O wvboraeh pókła -na sejm z ,mią.sta nasze- 

i jgo m ało-f^i^na dopieść, uótyehcząs nie nueliśmy 
pą-?vet zgrom adzeuia~)//5ibHtkybbrCzęgtrji* ą ^ ^ tó -

pbżnać.

bezzv?J oez,
jes[ i^juj

^toAŁoczęto 3   .
..te t-L  ‘ I w i l ld o w e t ę g l i ;;'*J  k u  ro g n  Ł -npH /.(i-u :ia  g«rŁ i,
sów wybrani zostali 
wicz,_ przeor zakonu 
sław ~ Augustynowicz

-1S0V'
Korespondencje Gazety Narodowej.

Z ło czó w  d. 12. listopada.
O  W tej chwili nie mamy jeszcze dostate­

cznych pod ręką materjałów do wyświecenia 
źródeł funduszu szpitalnego obwodu złoczowskie- 
go, spoczywają one dotąd w aktach urzędu ob­
wodowego ; ale jest nadzieja, że w krótkim już 
czasie rozpocznie czynności swoje wybrany ad 
koc komitet, a wtedy będzie nam łatwiej wydo­
być dokładny stan owego funduszu i przesłać 
wam do ogłoszenia.

Nawiasowo tu tylko powiemy, że składa się 
on z pierwiastkowego zapisu ś. p. Wojny, by­
łego właściciela Pietrycz, który przed kilkunastu 
,aty 9.000 złr. m. k. na szpital obwodowy zapi- 
sah Do tego dołączano rótnem i czasy dobro­
wolne składki i noworoczne datki, uwalniające 
od powinszowań, a łącznie z procentującemi się 
odsetkami stanowi ten fundusz obecnie okrągłą 
sumę 26.000 złr. sy. a.

Dnia 8. b. m ., w chwili ukończenia wybo­
rów, zawiadomił p. W olfart zgromadzonych oby­
wateli o istniejąoym funduszu, i zawezwał w ła­
ścicieli większych posiadłość) d,o wyboru komi­
tetu z pośród siebie, któryby się ostatecznie po*

koni
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Ksiądz Dalmacy Ufryje- 
dóminikanów, j  pp^ B o lę^ 
T Hipolit Bogdan, — na- 

, uwagę . ząś ks. Ufryjewicza, aby i Rusini zasia­
dali w k o m itec ie ;1 zaproponował Włodzimierz 

; lir. Dziedhszycki ks, Aleksandra* Koiczyńskiegop 
proboszcza z Sasowa, A 'przykładny i powsze­
chnie szanowany ten kapłan jednogłośnie został 
wybrany. Dwóch jeszcze członków ma wybrać 
miasto "Złoczów, ponieważ gmina złoczowska 
przycżyniła się do fundacji datkiem 3.000 złr. 
w. a. i placem na szpital, Czy jesżcze jednego 
Członka komitet sam zawe/\Vie, lub przewodni­
czący, dla uniknienia pańtatis] zrzecze się gło­
su " tegó jeszcze stanowczo nie orzeczono."

W przedwstępnych rozprawach podniósł ks. 
Unmewicz gorąco potrzebę oddania nadzoru te­
go zakładu 0 0 , bonifratrom, zwłaszcza ze pro 
wincjał tego zakonu oświadczył się z całą go­
towością, że na każde wezwanie zeszłe potrze­
bną liczbę braci miłosierdzia. „Żakład ten 
mówił ks. flfryjcwicż " pod nadzorerii urzędo­
wym skarłowacieje tylao i zmarnieje; pód nad 
zórfem zaś braci m iłosierdzia,''tego najpożyte­
czniejszego zakonu,' odpowie dopięło W całem! 
tego słowa znaczeniu powołaniu swojemu, bo 
prócz opieki f ! troskliwości znanej, prócz' pomo­
cy lekarskiej', którą ten ząkon słynie, 'ćzłonko 
wie tegq' bractwa 1 są żywym niewyczerpanym 
kapitałem  dla podobnego zakładu a każdy z 
nich, w braku ostatecznym funduszów, pospióśzy 
z eałem poświęceniem' I  wykołacze^ u wrót mo-i 
żnych potrzebny' zasiłek. Ećce typus clmstmni m i 
litte* ‘ Wniosek bez opozycji’ przyjęte, bo i có’ż 
można było zarzucić tej nieżaprzeczohęj pra 
wdzie, kiedy jeden izraelita dowcipnie się Wyra­
ził, że pod zarządem urzędowym szpital ten był­
by tylko istną kostn icą1 (Sine wahre Tod ęn- 
kąmmęr) I

Osratecznie obradowane nąa tem, czy na 
placu 'ofiarowanym 'jjtr$8ż” miasto 1 wybudować 
szpital, czy wynająć stosowne budowle w mie­
ście. P, naczelnik obw. zaproponował kupno od 
miasta zamku Sobieskich, ale zastępca miejski, 
dr. Mijąkowski, sprzeciwił się temu uwagą, że 
miasto przeznaczyło zamek ną koszary, a" Da za­
kład , szpitalny, z braku potrzebnej1 wody w miej 
ąęu, ,iiię, mógłby być użyteczny. Zapewne, że 
zatnek Sobieskich nie mógłby być' lepiej użyty 
jak  na zakład pożyteczny; a co się tyczy braitu 
wody, twierdzenie to jest' zupełnie błędnem, bo 
obwarowaijyvc amek posiada bez wątpienia po­
trzebną , studnię, która musi być zasypana; a 
gdyby i tak było, to pod górą zamkową, ‘o 200 
zaledwie kroków, znajduje się najlepsze źródło 
i najobfitsze w całym niemal obwodzie, które 
może zaopatrywać nie jeden zakład. Zachodzi 
tu tylko ta mała przeszkoda, że debatowano w ła­
ściwie bez właściciela zam ku; bo chociaż wła­
ściciel Złoczowa i zamku, hr. Komarnicki; za­
warł warunkowy układ z gminą miejską o sprze­
daż Złoczowa, kontrakt ostatecznie jeszczć nie 
zatwierdzońy i nieobowiązujący Mminoini / ■■

Oczekujemy tedy ' od członków tego feomi 
tetu rychłego zjazdu i rychłej uchwały,- a nie 
osławionego'' szlendpianu biurokratycznego, który 
od lat kilkunastu chowa ten martwy kapitał bez 
pożytku dla k ra ju !' oczekujemy rychłego'czynu 
tem pew niej, bo kapitał ten będzie znacznie 
zwiększony, kiedy zgromadzona szlachta oświad­
czyła się pospieszyć z pomocą, :a szczególnie 
Włodzimierz hr. Dzieduszycki, który zakład ten 
hojnie wesprzeć przyrzekł.

K ra n ó w  d. 13. listopada, 
(§) Nominacja p. Teodora Christianiego pre­

zydentem sądu krajowego wyżsżegp w  Krako­
wie sprawiła w m ieście naszein i bałej zacho­
dniej Galicji bardzo dobre wrażenie. Tem milej 
została ta nominacja przyjętą, ftó niechętnie) 
oczekiwano już przybycia p. LewinśkyegoYWie*- 
dnia, który jak  głoszónó, był już na powyższą 
posadę zamianowanym. Pan Teodor Cnristiani ( 
węzłami krwi i mienia z naszym krajem połą­
czony, w łaściciel dóbr Trzciany w obwodzie rze­
szowskim, dał poznać jako dotychczasowy pre1 
zydent sądu _ krajowego najlepsze chęci dla kra* 
ju, a jeźli nie zawsze skutki odpowiadały tym 
chęciom, to nie jego w  tem wina. W szędzie bo­
wiem system biurokratycżno-centralizacyjny krę­
pował uajlepsze zamiary. Obecnie ze zmianą 
ministerjum rozwinie zapewne i nowomianowany 
prezydent całą energię, by w myśl programh p. 
ministra sprawiedliwości sądownictwo postawić 
niezawiśle od polityki. Znamy aż nadto dobrze 
trudności, jakie w tym kierunku napotka prezy­
dent u niektórych podw ładnych, nieznająeyćh 
języka polskiego, pragnących przeto z przybytku 
Temidy utworzyć ognisko germanizacji. Lecz 
znamy także energie i silną wolę prezydenta, 
który z łatwością te trudności pokona, w czem  
mu z całego serca „Szczęść Boże“ życzymy.

W dniu dzisiejszym przedstawiło się grono 
tutejszych adwokatów nowemu prezydentowi, 
który w odpowiedzi na krótką przemowę preze 
sa Izby adwokackiej raeąył (odpowiedzieć: iż 
gdy w państwach koratytucyjnych instytucja a- 
dwokatów główne między inteligencją zajmuje 
miejsce, on jąko prezydent nie omieszka wspie­
rać starania Izby adwokatów w usiłowaniach ku 
teipu dążących. , 'w . ’

Opróżnioną posadę prezydenta sądu krajo­
wego w Krakowie, zajmie zapewne, jak w szy­
scy tego oczekują, dotychczasowy zastępca pre­
zydenta apelacyjnego, były senator rżeezypospó-

t ml y  stę, *łó^nie do tego 'życia.
lyas j>od lodowatym wpływem (Jzasai to 

rt,trzvsjWri wzajemnej adm iracji życia politycznĄ* 
go me ma wcale. Nawet o reprezentację miej 
ską dla Krakowa nie 'sterają się obywatele miej 
scy, co należate"^F ^riłr^ffl^ iH ew r,i4royyeti9ąr 
z liberalnego usposobienia p. ministra stanu.

Stronnicy Czasy a podobno i komitet \yy- 
borczy przemawikjĄ Iżk kandydatm ą dr. Koezyń- 
skiego, zaś większość mieszczan krakowskich 
oświadcza się za p. Ludwikiem Helclem. Także 
p. Franciszek i ,Trzeęieski ma wiele głosów za 
sobą; zdaję ?się nawet, że przy ogóluem uznaniu 
jego zasług obywatelskich przez utworzenie T o- 
warzysta wzajęmnyeh - pbęzpieczeń 0d ognia i 
wprowadzenie w życię -wydawnictwa dzieł ta 
nich i pożytecznych,,p . Franciszek “ Trzecieski 
odniesie przy głosoYjaniu zwycięztwo.

Wspomniawszy,o Towarzystwie wzajemnych 
ubezpieczeń od ognia,., które mimo niesłychanie 
gęstych i rozległych pożarów najpomyślniej się 
rozwija i żadnych klęsk się nie obaw ia,’ dono* 
szę, iż Towarzystwo otrzymawszy pozwolenie do 
utworzenia Kasy Oszczędności w Krakowie, o 
k tóre/m ów iąc nawiasem, blisko ęlwa lata u prze 
szłego miąisterjum bezskutecznie upraszało, za­
mierza po Nowym roku wprowadzić w życie tę 
instytucję, tak zbawienną dla ludzi mniej zamo­
żnych, którzy dzisiaj oszczędzony grosz w szyu- 
kowniach lub loterjach lokują. ..

W ypadałoby wam jeszcze donieść cokol­
wiek o tutejszej biurokracji i o; popłochu, jak i 
miedzy nią sprawił nowy okólnik p. ministra 
stanu, i spraw iają a rty k u ły , Debatty, wiedeńskiej 
o G alic ji; lecz odsyłam . was - po wiadomości o 
tem do Krakauer ,Ztg,^ która czując śmiertelne 
poty, pieni się od złości i j  kąsa wszystko co 
polskie, i Aj jednak główny, jej redaktor został 
sekretarzem tutejszej ck- komisji .ńapiiestniezej. 
Czyż nigdy szlachetne,słow a pp. .ifliuistrów nie 
staną się czynem ? Czy nie czas już skasowae^ 
tę gazetę,-która egzystując tylko subwencją rzą-' 
dową, rządowi najgorzej służy, jątrząc ciągle 
umysły podług starej, lecz u nas ciągle jeszcze 
praktykowanej zasad y ; „Divido ęt im pera“ ?

-imbe iJinbvw u . w”-s*omJ shi *»*[(» (*
Kraków d. 14. listopada. dwi\

(?) Kiedy walka wyborcza u was się już 
kończy, my dopiero ją  rozpoczynamy. Termin 
wyboru posła z miasta naszegó, z powodów do­
tąd niewiadomych, zamiast 16. b. m., odbędzie 
się dcipiero d. 22. h. m., a zatem w przed­
dzień otwarcia sejmik Bardzo znaczna różnica 
walki wyborczej, między ’ obydwoma miastami 
naszemi zachodząca, tłómaczy się tem, że sta­
wiani u nas kandydaci nie mają tych wybitnych 
cech, jak ie  przybrała we Lwowie kandydatura 
hr. Gołuchowskiego i przeciwstawiana je j kan­
dydatura, oraz, że starozakonni nasi w wyborze 
posła więcej okazują karności. Wybór posła z 
miasta naszego ,1 o ile sądzę, nie wpłynie tyle 
ua starcie Się opinii nie obejdzie się jednak bez 
pewnych chęci dogodzenia osobistym ambicjom 
Kandydaci, wystąpująęy u pas, są wam już mniej 
więcej znani; o 'wszystkich nich korespondenci

które po-wasi podawali bliższe szęzegółv, 
wtarzać uważam za zbyteczne. Najwybitniejszą 
potąd jes t kandydatura dr. Michała Koczyó- 
skiego, h, prof. uniwersytetu, nie dla swej ten­
dencyjnej opozycji, o którą ją  nieprzychylni je j 
pom awiają, lecz ze względów utylitarnych- 
Względy te słusznie i,gruntownie wyłuszeza sp ra­
wozdanie komitetu przedwyborczego, na dniu 
dzisiejszem ogłoszone. W sprawozdaniu tem ko­
mitet dokładnie uspraryiedliwia swe zdanie, ja  
kie sobie wytknął, wybierając między kandyda­
tami najgodniejszego. W ysłać posła z miasta 
naszego, któryby nietylko inteligencją, prawo­
ścią ir.zdolnościami zadaniu temu odpowiadając 
znał stosunki lokalne i instytucje miejscowe, lecz 
nadto wyborem tym wzmocnić kuiję miejską 
w ten sposób, aby wybrany w razie danym zająć 
mógł godnie i kn dobru kraju opróżnione miej­
sce po Florjanie Ziemiałkowskim; te dwa wzglę­
dy jedynie i wyłącznie skłoniły, komitet przed­
wyborczy do postawienia kandydatury dr. K. Po­
chwalić nam wypada te słuszne powody komitetu, 
zwłaszcza, że Kraków w gronie wydziału sej­
mowego żadnego nie liczy reprezentanta. Przy 
znacie mi słusznie, żer nader trudno znaleźć u 
nas ludzi luźnych, wolnych od pewnych obowią 
zków, któreby ich nie przykowały do pewnego 
m iejsca, a do tego uwolnionych i nie uchylają­
cych się od ciężkiej pracy. Szczęściem dla nas, 
kandydat, przeż komitet przedstawiony, w tern 
nieszczęśliwem dla siebie znajduje się położę 
niuj i posiada, o ile go osobiście znam, te wszy­
stkie przymioty, i Dowiaduję się j że komitet 
przedwyborczy, w obszerniejszem swem sprawo 
zdaniu na ogólnem zebraniu Wyborców, w nie­
dzielę 19. b. m. w sali hotelu Saskiego odbyć 
się mającem, wymownemi usty posła Żybiikie- 
wicza kandydata swego poleci wyborcom, oraz 
że p. Zygmunt SawCzyński na zebraniu tem 
ma cofnąć swą kandydaturę na rzecz dr. K.. 
Tym sposobem wybór p. K. zdaje się nie ulegać 
najmniejszej wątpliwości.1 Pomimo to, nie brak 
ludzi niechętnych, którzy te słuszpe i jedynie u- 
tylitarne względy przedstawiają jako  dążność 
demonstracyjną i rządowi nieprzychylną. Za 
pominają onj j e(Jnak # że osoby, które sła­
ły  raporta o panu K., do Wiednia, w skutek k tó -, 
rych stracił swą posadę, nie mogą uchodzić za 
wyznawców zasad hr. Belkrediego, że nie ko ­
niecznie to, co dogadza widokom lokalnym, je s t 
pochwalane przez, rząd centralny, że wreszcie 
niezapomniana czarna księga nie musiała prze­
ciw p K. dostarczyć tak sjlnych zarzątów, skp-
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wstgłędom zawdzięcza posady adwokata w •- 
kowicT- ^  “skutek ustąpienia. pT Sawczypkięgoy 
liczba Kandydatów polskich zredukuje, sie do 
czterech, i wątpimy, aby pozostali trze1 ucwyui 
li to samOj zwłaszcza, że widzimy mię^sty 
jednego, ktÓTy sobie za cel po łoży ł: 
i sv s z ę d z  ię ..

ntw i
w -

K  r  o  n i  k  a
s p i  RWozjiiiin- ł w yborów  dr,ini.-|
li?-/,- Bała 1 za> tu t Goiucłrowikim 96 J

iw(»r a | yaoii. »«
. t iflio

OIU1ST* i

eh ko
za dr.

i)óu przy braku powśżyęjyisżjp^r fra.i^cdzki«b.-ł8e jk u ­
rek Wad stał się dramat potwsprem. sam ąątor
riie umiał jlać ,nazwy ̂  ■Rphai.c r ginie , i  jego kochanka 
ftinieŁj ,  -  przecież mcijfisfc -tojtragedja, bo złe zwycię 

''łiV*sie ,i'd tętóał J! 'jjf ,  się kończy owemi kata:
strotumi.1*'1' ' fsląłc ą, D* H

Ro«jako«‘ik lh i''15h , ciSaIa I ł .  za Gol. 107. za fu>d. 105.
"  -  ‘ ' 7?» 

^ , $ 0$. . < > > »  v -  ho l. 250, za Kod. 54. łśałstlil.
Gołu Iliów skina’

Sktó‘111. za Ś tóh H ^ > a ,  Kod. 55.' 'Sala IV , *U«?ł.
Y~

za tfofeTbEO, za Kod. 3. Razem za hr 
9bij tipi &r l^bdftkOT^kim 460 głosów 'i 

,-KiltO &dda"tmk-j w połnuńie \ 'za  ‘ pr. SołuJliowskiją 
1182, ZA‘*HJffaku\vSki\h 5tS7'głosów.

— -C rgodŻK utl ’ź "południa“  za uołucnowsltim I-?57, 
zgakodżliowsłfim B8L  i JnlfjTbirii : 9901891111 fiWD

— Z niesien ie  k o m isaria tó w  nadgranicznych , ma- 
wkrótce —jak  się fowiadmąmm naątaraiL 
sieniem \mzo-w-aniA jmszportói-' ,La " i ł

_  I ‘ K o n trak t rtolerzaW y P ochodów  n ie s ta ły eh.
na 4 ||jk tk a c h  lu ia s ia  L w ow a, zawarty ze skarlićm 
przez miasto na trzy lata. kończj się w maju r. 1860. 
Dochód z tej dzierżawy ma miasto dość znaczny; na 
jednem z dawniejszy cli posiedzeń uchwalono dlatego 
postarać się wcześnie o dalszą dzierżawę, ajiy się nie dać. 
kbmu uprzedzić, ł  istotnie grozi w tej mierze ńiobezpie-* 
czeństwo, jeżeli;prawdą jest, co donosi kpiespoydępt.ze 
Lwowa do „Oest. Z tg .“, | e  .żw ią^ło .s^iW  (yim celu k il­
ku. tnsrjętuych izraelitów w spólitę, z zamiarem wypu­
szczenia dochodów na pojedynczych log&tkach pojedytt"

|yto£c uaiCj Kuresiyoiidtut, “ Zc i >.ąu tak dła dobra gminy
iak i publiczności zostawi i nadal dz!erżirwt gminie
“  ‘ v  znm- *>»■ .- v

Prsygotowąn
pisywenia rozpJi» spisywęnia 

wiązać pod kierunki 
nią posłom stosownych 
sie osobny komitet

iltnu |  iuro 
mink1

omieszkać

świetna, niękiedy pJćiy - 
pełne

ogóle ludzi, akcja ciągle

~ . ui ytąTjy i :ijL yyśladt' -CjJdd otkn^T-fc dia tee-b"

ząjpiująca* jidimąktery plastycznie.i(pqąfci#ioij[ąne -v|»o-

W - f f  lT *  *RtW
wysuwała się ciągle haprzó I,- dtr-
dyrektorowęj reszta -grając r.cL-'Jlf a usłużną. Przypo-

( mniej«^ręszt^-uyrsimy,17.e'n 0 Kaził- 
pannie Mars, w wieku tuszyri inny 

gL  . T.ić panienek Ztąd

h :  •b jfb  ł ,'.1L
1-rcac jesm aBiepująca. _mouy Kompuzytor w Wya: 

polu, Koswein, najalubieńszy jezeń nauczyciela kontra­
punktu, Sertorjusza, pokochał, jego Córkę , Martę. Hr. 
Carioli, zagorzały meloman, kjjóry. z piastucha wychowaj, 
Rosweina na znakomitego kompozytora i poetę, oba- 
tya  ,sjję , aby małźeńjfi^f ̂ iiie podcięło skrzydeł mło­
demu gen bazowi, i  wjjląfnl gg w romans z młodą , za- 
euwyęają.cą, r amiętną, ale pjzeniewierczą jak  Dalilą 
wdówką, 'księżną Palconieri — ą zawiódł się najokropniej. 
Niedoświadczony artysta-poeta zaraz n pierwszej go­
dzinie poznania się z księżną, upada w sidła tej czaro­
dziejki, wyjeżdża z nią. Ale zamiast tworzyć nic łońie 1 
szalonej miłości i śród wszelkich wygód zDytku„  Ros- 
wein popada w omdlenie zupełne; pamięć Marty ściga 
go i 1 nści sjg o* pr »"|ercy, a nareszcie poznaje on , 
że i księżni* znużom tyoo iomansem, któty okupił swo- 
ąffi s{ o]: ojem ^a^pw m r 1 natchnieniem. Napróżno prze­
rażony Carioli usiłuje go wydrzeć z rąk tej Cyrcy; 
przypomina mu więc Martę , która z miłości do nie^o po- 
pądła, w suchoty i wyjechała z ojcem do Sycylii. Ros- 
wein chce uciec do niej, zwłaszcza gdy posądza księ­
żnę zdradę, ale ta go potrafiła gnowu teta, mocniej 
oczarować. Naoróżno chce Carioli dówieśe,. że księ­
żna już była datmiej*j$go kochanką, a nareszcie dono­
si mu| że księżna już pokochała znowu młodego sławne 

śpiewaka, i źę wieczorem będzie się z nim prze- 
po brzegach morza.- Zazdrośni ‘ RoSiWiin cza

tuje ’i  ptśroi.Jtflffil'B r ,irch. Ztli^a kil' Jald> lekly KT,
lłoswein na nią napada — ale
zwłoai Marty-, które ojciec według

spm ‘ jirz^fSfAije l i ę  bliżej śpiącej 
fbhwziłajdó'^ó(t&cBu, o jakiit- autor 
Kądecinska * ̂ fąsęlló Wna ni*
n aw y czek .^ jję j;^ . w rucha

mogą

trup, wędrownej

j artystce dano, jak 
ih pr/y boi ówr‘ doj 
i śceba,,kiedy Pro,; 
niby . Zuzannie, par ­

nie myślał. Panny 
się jeszcze pozbyć

:h, grając jróle wyższego
choć trocnę świata. Tud^ięż pani Mi|asztwskazappmnia,- 
ła, że w porze chłodnej, & której naw4  mężczyznom 
daje się szale do otulenia, wie chodzi kdbietk zwycho- 
wauiem w suknj; dostatecznej chybańa zertfy ez '  
i z wygprgowańemi ramionam Rfecdz-łó-dtobita. 
unikać trzeba, zwłaszcza g u y ; rzuci wazy pretensjonalność,

1 — n..- •«*—■liaf ^gyv .jł k( w  poniedziąłęk;

Tkiwe, 
ał^Cłbj' ft:

iu in te  vvpiawdzie zagai sejui, \vęgiersKi7“ ą 
sarzo^pj przy tera i{fe' fędzfp. ma
jpJfcze kilka dni w Budzie, 1 wróci,1 :najt^[jinie 
jaszcza przed Boźem<jyTai,.idzerijpra ,:d>i W iednia. 
Dopiero prawdopod^ciue w sty-czntu i to może 
w towąrzyatwi? u d a ^ ^ ^ p b ^ tó rn ie  do

. f d.. owbsa.. i i
1 W ęgierski kawdle.z oadwurny iozesłal już 

dc, t m agnatów - Chorwaęji- i Sławonii "'zapro­
szenie "urzędowe, a b y  się pojawili w sej miś wę­
gierskim. , Ilh: l;1.;T1‘̂ r ^ F  ' ** '  •

W Debacie czytamy,,,Zt ministerstwo handlu 
wyiŁończa wktśuie nowa ordvmtcje ijudowlani, i

— wkrótce j ą  ogłosi,
*1 - Ce

FOiffkiąl,
lf JciZiuJ-

go, śpiew 
cnaorała

w tej.Jektyeę. o b ą tzy U  iiapiśai Ni.e-1 
[ług ji,_ życzenia oSprb t  * iu«i: iBł j Jr;

1 tjimch poraipszkan_utworzy1. 
kasjSo^uibu^wiskie 'simiefcd1-

P odw yższen ie peiisjL  Krak. Zty. donosi ze 11-
rzrdnikom c. k.hSMWtełnlBSrergyteeliieh, pobierającym 
oeeeję, w żęi, ;yp0 zł.,,podwyższonpxterąz takowp^^tsi)- 
Łek n»js»łż bzśgo poftianoWienrą.
litLrzystało także trzeokurąuy^ 

^Ketu krakowskiego.

'2,-post! 
ik >w_bibl l̂t*)

owtćn
ki r- Ora była

% K-TI kopią
w Koromyi i i 
przewożenia

'  j : ?  b' u‘- r  * W "  ^\ i e  lokomoi^ wa, eiąguAĄ ezter> wozy napełniODe

sięiAter
| | * j ‘Mr*io

S ł  „     ......................................szutrem, ąr- sfcnttfc nnfałirotnoief^oą^rfe^y,
B  niewłaściwe- szynyj wpadła do budynku i w którym j 
•m ajd ó ^ ly  jte^wozy* i^Atehótała -bżAm^ -V je ^ i4 ' ł ł r i f  ' 

j } ^Ot pi k ;nie-JipnJftlł ji^zkodzenia.

W ytoczanee w powiecie baligr^d, d . j . ,  ( 
ly na plebanii ‘ze wsftsyst-

X
tltt

P onury
spalił się dom mieszkalny na plebanii ze 1 wsftcyat 

kiim i sprzętami i odzieżą, tudzież dorą^włościariski z 
budynkiem £<9*p*aarskiin i zapasami zboża, jszkoiia. 
wynosi około '2389 zł. Ogień miało zapuścić.-dtóecko 

-tłwirictpie w -kHełmi plebana.
—P IW Dobrotworze w powiecie kamioneckim dn,-4 

bm. Wy^nphł pożar z przyczyny nieifiad^mci 4 poelił 4  
nął "fi zagród w łościańskie^./ wązys^iei^i tmdynkam’ 
gospodąrskiemi. Szkodip wykosi jko  1 §360 zł.

-J W_ZaleŚłią w■ powiecie husiatyńskim dn'. 2. bm, 
na folw-arku dworAim spaliły się zapasy zboża i paszy 
wartości bkoło 4 tysięcy zł. Przyczyna pożaru nie jest 
wiadomą. n

— W Pzemyślanach w obwodzie brzeżańskim d. 4. 
bm. spaliły się dwa dworskie stogi siana. Szkoda wy­
nosi f-koło 63 złr. Ogień miał być podłożony. r

— T ow arzystw o  naukow e k rakow sk ie ną posie­
dzeniu 11. t 8i. obrało swym prezesem i na tep rok dr, 
Majera, obecnie rektora uniwersytetu Jagiellońskiego, 
sekretarzem prof. dr. Burzyńskiego, podskarbim byłego 
dyrektora Hipolita Seredyńskiego. Powiększono zara­
zem liczbę członków o nowych 17, między którymi 
znajduje się 5 korespondujących z Warszawy
^gj^Poznańskiego. *

T e a tr  p o lak i. Przy pełnych ławkach odegrano w 
poniedziałek po raz pierwszy Oktawa Feuilleta ^ramat. 
6aktowy p. t. O aiila . Nie jest to najświeższy utwoi 
tógo dzisiaj nadwornego IfcowieSofarżU cesarzowej Etf- 
genU, owszem już .(pikanaśoiB lat temu napiśany i dla 
^ g o  mocniej niż w póiwiejsżych przebijają w nim wady

Ą W

fjczyzny, do Niemiec. Ńa ten widok Roswein r 
odczas gdy księżna przepływa orze 
oim śpiewakiem, 

irakie zakończenie, jako niemoralne 
niu, jest oraz grzechem śmiertelnym

n*ukp-łżo-riol(J'e ustępuje miejsca złemu, śprzeJ 
1 ćijT kat' liA. zmowi, którym Feuillel przecież 

amej.4e :aST°i Łze*Piierzy, .* za-który jako autor Sg- 
bilfi stał 'się  właśnie ulubieńcem cesarZÓWej Francji., 
Ale- d i e t k o , d r a m a t  ten m ófł się snadńie skończyć 
jak  dramat, i że^ądzaf snranlenia efektu jest zbyt wido- 
jfenę, aUtbr bśłaśilie-nłe osiągaj swego zamiaru.

.tć^-^ /ljęJ^ąćmożjia' i tm r i  
^olą M ą ^  arogłąi być lepię 
■ifcyśtkn iiie byłą podobno- \
ła czaśii,
Pfzy żywe; grję, p l u b l i ^ ^

. '•p is  2 .>. p r / te d p l« ę ic i  
J u i  jiiszn . fi t o.wack leg o ̂ <10 
ksieganąję j'igęulęjna ivrw 
1, Stanisław jłieaiądeeki 
dr. Lndwik Gumpłowicz 1 
nowskl 1, Karntówski 1, Franciszek Kluczycki 1, Sta­
nisław Klnczycki 1. Gustaw Kozidrow3ki 1, lir.’ Wład 
Krasiński 3 ,' hr. Zyg. Krasiński 1, Tadeusz Ląngie 1, 7 
Stanisław Librowski ‘ż, Włodzimiera Olszewski 1, h ra­
bia Artur .Potocki 1, ks. Stasi. ki 1, btobnicki 1, hrabia 
Stanisław Tarnowski Ł-Ja® W alko,rak i Ir 
koszewski 1, dr. Zyłjikiewicz ltw-(45a^pc«redni«tłte<n 

, księgarni krąkowskiej Ba 
mnazjum ftl. Anny w Kra 
śję 2. Ijąąem 26. a z p-ykazanemi w j  
5ió, czypi ogółem 5 4 ile^zeitjjdarzy

l) 7.tenuik L ite rack i w nr. 80 *.-iwiera: „Bez oj- 
'Hnielliik konduktora (ciąg dalszy), j,Ury- 
uh- fiiltów z Warszawy i Paryża“ (wierszem) 

Pod kasztanami, kilka chwil z 
sci", przez K Cięszewskiego.— „Po- 
pi/i^i Wł. .Lozińskiegb (ciąg dalszy). 

oli?e“ iprzez Tadeusza Jerzego 
„Rozbitek 1 Nad morzem-1 

„Pan.iętniki o Sybirze1-, przez 
nalszyCL .Korespondencja 2 
Parker, oa rje et ses oeuvres-, 

Teatr '"1 prztz Ai, Ĉ ieązew.-!

p isano  d o ią a  jo p rzesied leu iu  s ię  c ia ła  
d y p lo m a ty c zn e g o ' Z W ied n ia  d o T e s z tu ' .n a  r z a s ,  
k ię d y  Gęsimi" ł-^ jń ló w a łj o ^ i j i^ s ie * —

Jj-ak ińów i Ń ! fr . P rth e  n‘a'Tiieżnąjóm oSóJ'rŚto5ran 
k ó w . Z w y cz a j d y p lo m a ty c zn y ..jw p a ąąa ,-a fe  .oia- 

(tlo dyp lom atyczne . opnszcBało s ta łą  sieilzilię pa- 
ącego  dop ie ro  w tedy, aż okóln ik  ‘ifttói.stra 

sp raw  z a g ran ic zn y c h  uw iadom i, że p an u jąc y  ż y ­
cz, j .  sob ie m ieć ich  około  sw ej osoby  zgrom a 
d /.onych na* innen i' nąiejscn. Taklefthu ‘ż y ę ^ p iu  
nib"“Tnogłoby -#ię jc ia ło  d yp lo rnatyczue ^p rze - 

jw iać. »b M f  R in b e iiń ^o b lm  imion ob K r £•

obsadzoną. G rąjąci te role 
humorze, a może nie mia-

' sUrannię’ jak  zazwyczaj , - ,
dowoli sh 'uśmiała a  Jl n u ją c e ^ o  dop ie ro  w tedy, aż 
. . . . g , /■ - 'sin-.iw zag ran iczn v n h  nw iadonii
sli nn dziein  -ppąiaientiie r

p.^1865 (przez.
ciii 'ijfiHułftLirjkt

nx sę|sie

cz;
wirf.-
napiśał Nie-

iwęin rs gadanki teatralue 
gUi^ „Krzemieniec i jego

Steckiegę (ciąg dalszy 
^(wiersj
fiUCjlWE K T - z -

strzow:
Eźitlotni

~ j . . .  w ogóle wy 11 o m a , a panna Wenclówna 
sieSłiitj i pan Królikowski ( f r .1 Carioli) gipjj 

'śkn. Piitiy^C -na g r .n ^ p rz e z  pannę 'lv .
icę, wierzy się znpem ią ic  raogJa oezaiow.. .  _

óęgpyipaVz^jc5ęła„ wbidwi je^o gorącej - miłości Marji i 
czystości .duszy, lpąjoen. iże tylko p żygotowała wi 
dzą tło Sfrego jivzeViie*ibrst',va , czemu zresztą winien

jeeicza grę pana dzy- 
mańskiego. k(Or) objął np nasiej 
.ad da-wnś ihlejfece trudixVf pierwsz 
PySF.einą pojął ppp, Szymań ki trafęie . a kiedy ftjzbyi

ira (cią, 
K rakojy^. r  „Teodor 
(recenzja ciąg dalszy)! 
sk iego .„P rze-iyodn ili 
sjtjeh.“ ,ł 1 Jin,

’L  Brzeżańskijejfi 
dr. med. Józef Orłows 
anatomji ha wszechmc 
w Bursztynie jako lek.

W iadom ość, jjodauą przez berlińską narnc 
Ztg . ,  jakoby Austrja zamierzała robić u mocarstw 
przedstawienia z powodu mowy włoskiego mini­
stra finansów Selli, i skonstatować, że rząd wło 
ski nie. życzy sobift p ą t ^ a u ia ,  nazy­
wa N . fr .  Presse bezzasadną. W istocie pokazuje 

'tw #  ‘LTlfę "Wraz więcej, >że mowa Sefli wih miała wca­
le tej o' znaczenia i doniosłości, Jjąk ą  jej nieda- 

W ^rłS W 1) : rtł(ęo  Tzypisywąłą iPiener, Abeiulpou. ^ 1

i J austrjacko-pruską przyjaźnią mówi Presse, 
njćjJipt się rzecz obecnie wszędzie tak całkiem 
dobrz#. „O zatnieęzonera wspólnera działaniu 
przeciw Francji i i. d. — pisze dalej Presse «-* 
milczy historja zupełnie, u 1 co do sprawy księziw 
Zapowiadają różne oznaki znowu piała * bu­
rzę. h[asz spiawozdawca kończy rzecz obowiąz- 
kowei|i zapewnieniem, ie  Austrja ani nie myśli 
o sprzedaniu Holsztynu. Podług kofespondeńcji 
Zaidl^ra ó sprzedaży Holsztynu nic było „dotąd 
mowy między Austrja a Prusami. Taż"sam a ko- 
respoadęncja mówi, i e  obecnĄtoafcłauiek. jest dla 
Prus korzystny f  'Austrja bodzie ńmsiała k e z a -  

i zyjśc ćą  Prus3, ; ^  S  S ” iw ,
'■u*. Krk.yivwa płsZt w artykule wstępnym 

m. mówiąc o zdaniach różnych dzienui- 
rokowaniach i rezultacie pobytu hr. Bis 
yr Paryżu:- „Saiu rzut oka na mapę za- 

nas, że połączenie księztw nadelbiań- 
Prusami wywołałoby nie mniejszą zraia- 

. ty europejskiej, jak  nabycie Szlązkh, /& - 
j py-tuj^uy sie, czy reż to drugie nabycie byłoby

Tu*D-2ęg.iąid.trajęś pism poi-

. Z Ki-skówa przypył ao „.is 
były asystent pr,zy katedrze 

Jagiellońskiej-,' i »siadł stale

«Ciil

is tan c . Byłe| towanajrotwu u.-iukowe mioaziezy 
Paryżu, pr^imieniwsizy obecnie św óią nazwę

■ nłitrft ]5łrt*ńilr(i_»iori 1fVi'wii AnloLm  ̂ ni dnńlLlli
^ * 1  . , A  .
pą' towarzystwo litera-fco-nanko&c jiolskic w Paryżu , 
podaje nintcjszein do wszech 11’cj iciadomości, że pan 
Dzikowski Mieczysław « b i «afa iBUf całodwnFTWlli ka­
sjerem jego, żć żadnyab daiaiaó J - —yiweńci vr imiegia 

4 pg«i t o w i u ^ y s t w ą , - ttm tum •*&
•j «ćehie bi?obsadZonę iK ecs^w arzystw o sk lfla iiy c l^ o m ijn io w ^  jiie 
z ę ^ ^ ó ć h a n k a ^  Roli*9 jcdiiajcGŚ iteresabh tak tow arzystw a a
ufnie .a kiedy n.izbvP wy ®wnjctw yrzez nie oiKm^j,- P-.idaieii

ków 
mark 
pewn 
skich 
nę ks 
py,tni< 
tausżt
yfizorjjim, tadżef m«żc -'się 1 wjKłabrAć ■pokornie , 
jak guyiiy rozwiązanie nie zajmowało uftfeMłie’ 
jnuyrli mocarstw. Przy pierwszym kroku ke sta- 
juu-łłrowizoryęznego mogłaby dotychczasowa p0- 

“ enropejska przybrać inne ituam ię,-itóreby  
rozczarować iłobrodluszny.cli sangwiników  

y p . ' .«Ioqon

mż owo pierwsze. Dopóki trwa" pro"-

musni;
• Ł

^ie t w pierwszych scenach,akłupQt/inia ii nieśmiałości 
■ gdy wpadł w zapał, to i grał bardzo dobrze. Jestto ar­

tysta bardzo zdolny, pracowity i pełen najlćpszycli clię 
ci. Niechaj tylko pokona drżączkę sceniczną i hiemiłk 
przywarę kręcenia głową 1 frarezystego rzucania ocza­
mi, .i dopóki nie nauczy się mttystyeznego uwydatnia­
nia w twarzy boleści duszy i serea, niechaj albo twarz 
pasłojji, nłboirsię y^iwA<ji. albo innego używa fortelu.

pilrwśzej. v  -^tórei nystępujc- $ceni« zapomniał p 
oz., że przychodzi do tSfcrtÓrjUszaJ jak ulubiony —----

ie |o . 
zitow s 

Bez

wy (pnuuccw.-przez.p 
nika r., ,U. przez p»
i nadał towarzystwo  ̂ Bez pośrednictwo 
chodzi na zarząd towai lysitwa 

1 Wszelkie koresppuflemńe 1 pr

zawarta, obowiązują 
i 11 ict\yo w _nieli prze-

Mr.

fmy uczeń
do serdecznego mistrza, i wystąpił sztywsie, «erę ijjbuial- 
nie, jak #  sali sudjenojonalnej. Dodamy jeszcze, -łb 
akt pierwszy grany był powolnie, jakby tragedja, tym- 
ezasem Francuzi cxpozycję grają >.awezc prędko, zosta- 
wiając powoJnbść do głównych scen dramatu; i tak te^ 
być powinno. Wystawa zewnętrzna była bardzo staran­
na—W wielu scenaoh, mian iwicie w ^ialos acn księżny 
z Rosweinem i Gafiblim publiczność była tak zajęta, 
że zapomniała sypać oklasków najzasłużeńszycli.

Wczoraj przedstawiono sztukę także nie pierwsząj. 
młodości i już u nTts znaną, W iktora Sardo a Ś w lsfck  
pu p ie ru  komcdję 3alętową. ,Z„komedjami fr.ancgikifiini 
dzieje s ię iczęstj j»k n- szkltuu, z kt«*egov-w transpenf 
cie lub ustawianiu zwyjde coś się utłucze. Zdaje się, że 
w „w znow ieniu^sw łstek  niefortunnie bibo skrócono, 
albo przerobiono, albo % cenzurze okrojono. Lj  brał. 
czasem sensu. Role podrzędne były grane dobrze,, aj 
w głównych p. Królikowski, k tó ry -jak  w .poniedziałek

stwa adresowane być. . — „ „ j ,  .  i  .u .i^ u iiu u n n io  « ozp u
iue Bonaparte, a Farls Salon de lecturp p^kmafp. f.W ti #0 

Paryż d. 19. paźdz irktiMJśCłtófcó.* 
du (podpisBpo) A. Płe l,,wk-*-’ 1
nowski, G, iPąwłowslt
aktach towarzystwa si
płocki.

w

annel

0 £
zaraz 
się uli 
międz

W

w

.aiiajiitńjąojim , insokietjaiz PifetM "
oś i O .nioiłJżł. \x iq  -ćltpl 1

' j

Wier,

Ostatnie wiadomości.

Baryżą, tęięgrafuj*. -tfmai-U&siMłdpWU, że 
>0 powrocie księcia M etferuieha rczpou«*ą 
ady celem zawarcia umowy haudłowej 

F rancją i Austrją. Na franeuzluegp ko- 
w tej sprawie ma być posłafly «ie‘Wie-
^SitWsl>oiSG , ob UbołW Ji«w«oK

Paryża piszą do 4lig. Augslf. Ztg.\‘ jPoje- 
przyszłtf* do Skutku. Ctfsarz napisał do 

kSi ‘łłMioleona kilka wierszy z zwykłą sbbić~fa- 
^t)3no|eią, jakiej używa, kiedy chce' kogtApo- 
sj^itó l |b  podejść. Pojednanie je s t szczere, gdyż 
ks. Njęioleou oddaje zupełną Słuszność postępo­
waniu fraucuzkieinu we Włoszech i włoskiemu 
rozumowi e tsm r

ztg. o g łó ji la  właśnie

po
•ej

U8ta wę o znie­
sienie rewizji paszportowej na granicach pań­
stwa austrjackiegot Rewizje paszpurtowe usta ja 
bezzwłocznie. ŃaromiasŁ_ każdy ^
zagraniczny jak  i krajowiec je s t  obowiązany.
żądanie urzędowe wykazać się co do swoiei o- J

lisi PI n n tiłJU > n .ra" ,k

D- iż .1

nicznycly powtarzają sobie 
wiedzieć hr. Bismarknwi 
jego  przemoTfypT^flB' unnie dotyczy, nię czuję w 
sobie jy h  odwagi do przerw ania spokoju auro

f e M  /  m

iie, co cesarz miał p 
poSłyyłueliafliu dMgi 

ie dotyczy, nię 
zerwania spokc 

w śról dzisiejszych stosun!-,óvy
OmD-. UOjjt8 i .  . .ił„jui .iin  .boi

soby i śrÓfSipw ,utr: 
strom i kanclerzom IDo; 

in
r z . e z o n o

Namiestuikowi kongresówki,, hr. Bergowi, 
król prjiski o^der czarnego orła w bry-

gufą jj.i pochwałę. Deklamacja pani Miłąszewskiej (Zu­
zanna; była dobra, często nawet hn-dzo dobia, ale ni

w razach kiedy bezpieczeństwo 
ztija się zagrożone wojną, niepokojami 
tfznemi 1 innemi wypadkami, mugą zpprow adzi 
znowu czasowo rewizję paszportowa na gran i­
cach w ogóle lub tylko, na pewnej" przestrzeni 
granicznej, lub do podroży z pewnych lub do 
pewnych państw. Ustawa je s t z daty 1 ligtopa 
da i ważną dla ycałego liaństwa.

Do Kopenhagi pawiławtipuklów.'(łudskwb 
roku rj (Paryża Loudynu i Bęrlina, a to w skutek ko- 

wewne- 1 m un ikaeji, które Francja poczyniła s p ra w ia  
północnego Szlfezwiką.

ważna
Prager

państwa., 
dowiaduję «ię ge Nąjj. Fan oso-

Vege;zzi ma się ądać w przeciągu trzech .ty­
godni do Rzymu. Nastaje na to poseł francuski 
Afąlaręt. J  .] iiiwyitoT

iiłsib

iii , f  «loi|»niiT  w w
•  ' f B * '! 1, ■ ‘i-l

p r z e m y s ł  i
w»;

G o s p u d a r s t w o
j ^ p n d e l .

U czniow ie szku ty diihJmiskiej; od-
Witęająeą wycie 
Ukfe do majątku 
amze przypatrzeć 

w Moszkowie i

byłr w zeszłym lygołbyii 
czke kgrjnoiniezną f  ęj 
pp. roiRnowskich, by się
wzorowemn gospodarstwu 
Opólsku.

Opólsko, Muszków, Siebieczów . Szmit- 
kiAt.. Ostrów i BpiaAca UaLeią do K°,!.a?.(J> 

cu Sta^sławm poeta na aejm ’i tełika* 
j.Tiuli Fniilna Irglausjrski mięszka 

_ ^yiólsku. * Stanisław wM oszkowi* bro- 
spodarstwem kieruje w Opoisku p. Karczew­
ski ukończony Dublańczyk, a w Moszkowie 
p. Lewicki, człowiek wykształcony w swym 
zawodzie. -Bydło śłiozne po folwarkach po 
chodzi z rasy krajowej krzyżowanej z ho­
lenderska. wwedwo kilka sztuk rasy
oryginalnej holenderskiej, miedzy 'temi* ?  ,;i 
krowy, które dają dzienuie po 3C1 kwart 
m leka nie wyłączając ezasu przed ocieleniem. 
Buhąje rozpłodniki są czystej rasy holen­
dersk ie j Owczarnia wzorowo urządzona 
licząca H 00 sztuk owiec rasy Negretti po­
krzyżowanej z krajową, są też i czystej ra­
sy Negretti. r  - ;

Uprawa roli bardzo porządna. Machin 
gospodarczych najnowszej konstrukcji jesr

pod doBtatkiemeG- miedzy innenn młocarhia: 
parowa przed Sclu laty z Anglji sprowa­
dzona za 6;000 złr., młóci, krescencję '•U 
wszystkich folwarków, dziennie zaś do 200 
kófn Młóearui* tam a lokoinobilę przenośną 
'O stłe 8. koni. i przewozi się z folwarku n« 
folwarbit Kosztaitomłócenia’jednej kopy oH» 
ziminy wynoszą 8, owsa 6 centów; Machiny n 
tej używa tylko- eam właściciel, gdyż ufa­
jąc  zboża podostatkiera, daje jej dosyć za­
trudnienia. Młyn parowy znany już w kraju 
i świecie kupieckim,,przerabia dzienuie 780 
ko.rcy pszenicy na mąkę, która nie ustępęje

skiego, który przewodniczył ńaŁĄptej. tfy„ 
-imawiń, stanowiącej- piękną Ulustranjc do 
■jegu 'Jrustrzowskicb wykładów ^troijł i 
praktyki rolniczej - w szkole <4«Wnń«kAj. 
Pp. PoląuowSoy podejmowali TaJcOwrib z 
uprzejmością obywatelską. Wycieczki takip 
praktykują się za granloa- 
ciągu rok’11 szkolnego. ifoyA (yUymkidch 

■ namacalny. .a lo u  .K dsnao la lłB  *
.IdskwaraioT: A .ióA iO  „ 

Przypominamy, że na dzień 22. bm. tj. 
rzeddzień otwarcia - - ■

mczem naj 
- u.l*

loskona

■ ^  ip*BinieATVównil
właściciele tych dóbr włatwiajac p. (Jyprja- 
nowi Ciepanowskiemu urządzenie fabryki 
mat ogniotrwałych w Warężii, oddali w iel­
ka U9ługe krajowi, _ rozpowszechniając ten : 
prosty a bardzo pożyteczny wyrób. ‘ Maty 
te oglądali właśnie nad  uczniowjp dublań- 
scv w ' Opól skn :'l/I8VSIIT»

pem 1 porządkiem t» każdej choćby naj-
mniejszej ffftłezi. Pp* ł^^l ^z^wskr i Lewicki 
uradowani z ‘ przybycia niezwykłych g0^cj
dublańsldch. oprowadzali ich po wszystkich 
kątach i pokazywali im cokolwiek tylko 
było widzenia godne, a tego było wiele, 
metylko dla widzenia ale i dla n&uki. Do 
tej ostatniej okoliczności przyczyniła się 
głównie obeoność pana- profesora Zelkow-

w przei otwarcia sejmu k o m ite t S ppi-
esti-owej rozpipał 

wypadałoby -ab
romadzenie y 
czjonko

Jełzcae.

hnodś p decytję spi 
ottzj inanta, g<f pihlz

W  P ubu unia zawiązało się towarzy­
stwo jłaglugi paro w?.j im Wafćie. Dyre­
kcja jego- wydała następującą odezwe j 1 ..)

K w e s t i a  ż e g l u g i  p a r o w e j  n a  p ł y t k i c h  
w p d g c h  ,  d o t y c h c z a s  t a k  u  n a s  . j a k o  i  z aTT   - ( vua\ j i i   ̂ u w v j  v i ‘ v -  --- ----- “  1 1 u,

GFUSDOdarstwo całe oramneza jh* pośle- ’ g tań i%  riiemóżćbną uważana, rózwia
„ th „U k /rnno onof oło uO TinmOP.łl llflWPCrO „ O f. I" uizaną została za pomocą pan ego oipygjnal- 

negó systemu poruszania stat-ków z dnem 
plaskiem : szczęśliwa konstrukcja przyrzą­
du pozwala statkom płynąć po najmiel^ziąj, 
wodzie.

Zbudowany podług tego systemu paro- 
wiee „War.ta“ wykonał kdkafei-otpe prćby Przychód 
tak w Sromie jak  i 'V Poznaniu, a zaszczy- ' ' ’
ciny oklaskami luditi fachowych, zjodnał

sobie powszechne Uznanie i okazał najoczy­
wistsze korzyści nad znanemi dotąd paro­
wcami, używąnemi n* płytkich wodach. Gzas 
dosyć spóźniony 1 małuznacząop niedogo­
dności, a mianowicie: za mała siła (4 ty l­
ko koni) machiny parowej nie dozwalaja 
jesaess- >sMHcOwi tenrtPTflzpłoz^? działania': 
liładu. nie dla-'nwzhsjomaśM 'raęęży.''5lę Tz 
pów.pdu braku kapitału pbpołiiiffijcgy , 
stręcza-oadcTipdz4fą poi-a zimawr. zupełne 
poprawienie, bu,jest wyjęcia słabej machi 
uy, a kupienie nowej, oraz gabarn przewo

w przedsiębiorstwie! kłóregw p rz y sz ła ś  oD- 
fitych plonów spodzięWńL1 sie każe,

W tym celu iaający-ahę$ njjzinl
przedsiębiorstwie miżt; zlóty-ć-1 tal, ąci

, - . . -  !--J. — — „-.^OĆ
zaczęcia żeglugi V, -ęześć kapitału i prd- 
aęnti w miarę 1-ętÓWartlS' się statku. Żeglu

f  parowa rozpocznie-Się w miesiącu kwie- 
|« W jJ £  1 rą cel- M  f spławfiić żtft4e«: 

Koła Sac-zecina. a ztamtad przywozie 
( Ł w a r ^ A a g r a n i c z n n . ^ — m m m m  ̂ >

Pisma publiczne po zakonczeniu każdo­
rocznej żeglugi ogłoszą z ksiąg w yjęt 
. . r  rozchód. oraz 'działanie p rze 1
siębiorstwa.

Obeony statek z przyrządem

ety
rd-'~

poruszal-

nym maAvaitołć
Potrzeba n 

1-6 koni z usta 
Na ' ' 

wozowe
zbudowanie 

przy
R.a

które
a)
bj

Zfiin , w
Zattm  Łab

ąstkan
f ^ t l  '

tal.
achiny ,o sfie 12'*- t 
wieniem -jnlaB J* 

ftbaru pi-ap- •! 
ryeiem

1000

3000

lOOO
tładowy kapitał tal. aoou 
4000 jest, ,  iraJfftie .H. 4000,

włożyć lotrzeba.
j pp tąl. 4u szl, 70, tąl. 2800 

^ 60 .. 1200

\
Razem,?̂ ^ ,  IJy ̂ layjw  

1’rzychód (spodziew.-iuj ), 
Gabar iabim-a '"będzie po 60 węspo- 
1 li zboża, za węśpel odstaw j z Ko­

ła licząc po tal. 5, wypadnie za i 
podróż tal. 300. a że takich po 
dró.ży przezi miesiące kwiecień, 
maj i czerwiec (gdzie wielka wo­
da) ąrobi 7 

Z powijotem z,
KlieitoG.il 41 „ -.toł-#y? 

(orać może cetnaiótf 
900 ładunku > licząc po 5 sgr. T.a 

' cetnar, uezypi za 1 podróż talarów 
150, a zn piąiróży 7 • lb5Ó

Przez miesiąictt lipiec,'sierpień, wrze­
sień J  październik ,(gdzioi

jołowe zboża i poło- 
podróży także tylko

mała
wę
7. uczyni . •______■ tal. 1575

ychodu'
. , j  tiożabóU (przewBfeiaaiy) s & l / ł t  
Na węgle, drzewo, oliwę i smai-uwi-



UA.ZETA MAtiOuO w  a  z  arn a 1 0 . lisiup»da 18G5 .

dło dziennie po tal. 5, n* miesiąc 
150, czyli na miesięcy 7 tal. iuou

Pensje: « i 1 •‘11 ' " r «"■
~,l~ a) kaplt.— - tal. 5001 

bjt maszynista - . '  250*>' 250c j  pomocnily 1001ct . 
dj sternik tai. iouO200

przewouniK 150 
{') bióro ,t  600,

Reparacja statku

ł w j f t ?  ; V iqoo

Razem rozchodu talarów 3925 
Porównanie. „L 4i2o

3925nzyenoa 
l i  ozchód

' 1 Prze wyżka talarów 800 
czyli n przypuszczeniu 10yo

Pieniądze przyjmują i dowociy wydają:
1) Bankierowi^ j>g. M- • MamrotL w Po  ̂

"  * znaniu.
2) Kasa żeglugi pod adresem

W. Przychodzki. Poznań Czarny uizeł“.
3) Osoby uproszone.

Z L ip n ik a  4. listopada. Na wczorajszy 
targ  bydlęcy przygnano 739 wołów z Gali­
cji w 10 stadach. Z tych poszło do Ołomuń­
ca 154. do Berna 177. do Wiednia 345, do 
Pragi 50, do granicy 13 sztuk. Przeciętna 
ceM za pare_210 złr., waga 5121/ ,  funtów.

ta in ł u a a i W / S ą O l i o / i  <>u a rfirrerw

U ząść urzędowa.
Gmina Z w ertó w  w oowouzic zouuew 

okim, celem zaprowadzenia u siebie uregu 
lowanej nauki szkolnej, zobowiązała się po 
wieczne czasy wystawić i utrzymywać w 
dobrym stanie budynek szkolny, posprawiać 
sprzęty szkolne, starać się o utrzymanie 
szkoły w ochędóstwie,, nu zukupno opału 
składać rocznie 15 złr. a zakupione drzewo 
zwozić i rąbać, narfcszcie każdoczesnemu 

. nauczycielowi, który oraz ma pełnić funk­
cję diaka, płacić rocznie 145 złr,, w. a.

Dia polepszenia tej dotacji zobo wiaza* 
się konwent 0 0 . dominikanów -w  Żółkwi 
dodawać, rocznie 3-ak. a. sągi arzewa mięk­
kiego, a dzierżawca propinacji Aron Biuder 
ua czas swojej teraźniejszej dzierżawy do­
płacać rocznie 2 złr. w. a . ‘ i ..o ju  j  .ufffiRin'1  ii i !

Gmina Ozimina w obwodzie Sambor­
skim, celem zaprowadzenia u siebie uregu­
lowanej nauki szkolnej zobowiązała się po 
wieczne czasy, najdalej w przeciągu 2 lat

tenże utrzymywać zawszą.
wystawić budynek szkolny z pomieszkaniem 
dla nauczyciela i tenże utrzymywać zawszą 
w ,dobrym stanie, posprawiać sprzęty szkol;
ne: starać się o utrzymanie w szkole oche- 
dóstwa. na opal szkoły dawać rocznie 180 
snopów słomy okłociastej, i nareszcie ka­
żdoczesnemu nauczycielowi, który oraz ma 
pełnić funkcje diaka, płacić rocznie 90 złr. 
wal. a MD-Yafefi

P rzyjech ali do L w ow a «l. 14. listo  
pada. Pp. hr. Krasicki Edm. z Liska, Dy­
lewski Marjan z Bolowa, Zagórski Aleks, 
z Wołynia, Jackowski Michał z Wołynia, 
br, Sinten s Jul. z Piobużna, Smalawski 
Feliks z Uherzec, Bukowski Woje* z Tar­
nopola.

W yjechali ze Lwov»a d 14 lis to ­
pada. Pp. Starzyński Jul. du Słowity, Au­
gustynowicz Bron. do Woszczaniec, Chaję- 
cki Tad. do Żurawna, Cantaeuzeno SamsOn 
do Mołdawy; Dauksza Ad. do Niebieszczan. 
Morawski Włodz. do Oieszy, Ogrodziński 
Julian do Krakowa, Sozanski Fr. do Bia- 
łoskór, \Vojtkowski Adolf do Żnrawiczki, 
Zawadzki Józef do 1’otoka, Krzeczunowicz 
Maks. do Utoropa.

W iedeń  |4 (  lis to p ad a .

b%  Metaliki na wal. austr.
„ Pożyczki naród, ty » I
„ Metaliki na_ m. k. . *. .
„ Obi. ind- niż. austr. . .
.  r « węgierskie";

chor. i bank ,
i  n r  galicyjskie .
;  „ • bukowińskie. .
„ „ „ siedmiogr. . ,

A ksjebanków l p rz e m y słu
banku naród, austr. « .. . * .

n anglo-austr. . . . . .  
Zakładu kredytowego . .
Kolei półn. Ferdynanda .

galicyjskiej. . . .
czermowiec z Wpj, bo’/ ,  .

P ożyczki lo te ry jn e .
Losy pożyczki z r. 1839 . .

„ 18.54 . .
.  » „ 18W . .
.  »‘ J !■= - „• -  OSjnow.- wrriźHją

kredytowe
r ks. Esterhazego, . ^  ^
i  ks. Salm* • ■> r • •
„ hr. P a lfy ., -u isduę * •
(i ks. Klary > ■

- r -  łrr. 8t. Geuols-
.  masta Budy * • ■ '
i ks. Windischgratz . ■
„ lir. Waldstein •

hr. Keglevieh - • ■
Rudolfa . . ■ ■

Kursa zagrnn icanc.
(3-miesiąezne). . 

Augsb. 100 złr. nr. i i
Frankf. n. M. 100 F 1, . .
Hamb. 100 mark......................
Londyn 100 fnt
Paryż 100 frank. . . . . .

W arszaw a  14- lis to p ad a  .
Półimperjały , . • • rubli
Listy zastawne III. ok.

„ „ kupon.
Aiti-je koi. żel. war.-wied.

„ war.-bydg
o  P aryż 14
Renta 3*/,

listopada

Płacą Żądają
zł.1 c. zł. 1 c.
61 00 61 10
69 40 69 50
65 70 65 80
83 00 84 00
70 10 70 75
72 00 72 55

-69 15 70 70
68 50 69 00
64 50 65 25

1
779 00 780 00
69 75 70 25

16u 50 160 60
J64 40 164 50
185 20 185 40
71 00 73 00

138 50 139 50
79 75 80 25
85 40 85 45
77 75 77 80
i i 50 ?fr 29

tli 00 116 25
62 00 66 00
25 50 26 00
21 50 22 00
21 50 22 00
21 50 22 00
20 50 21 5016 00 17 0016 00 17 00
12 00 12 50
U 25 11 75

90 •25 90 35
90 30 90 40
80 50 80 70

107 65 107 75
42 80 42 85

iS) 00 00 00
00 00 00 00
12 47 00 00
77 75 78 00
72 75 72 m

|  68 ('32 | 00 00

K u . . ,  I w  J f f s t i ,
Z d n ia  1 5 . lis to p ad a .I I * { - k* t ! ‘ 1 1'k7̂ > r*\ I

Dukat hoienuersKi . ,
Dukat cesarski 
Moskiewski półimperjał 
Moskiewski rubel srebrnj . 
Moskiewski rubei papierowy 
Pruski talar kur. . ^
Galie, listy zast. w. a /  
Galie. lis ty  zast. m. k. 
Galicyj. obiig. indem. 
Pożyczka ^narodowa .
Akcje kolei żel. gal.

Dają Żądają
w. a. w. a.
z ł.|c t. zł. ct.

5,10 5 16
5 12 5 18
8,81 8 94
ll 65 1 68
140 1 41
1 60 1 62

66 82 67 42
69 87 70 47
69 52 70 17
68 92 69 58

185,00 187 33

T elegrafow any kflrs w ied eń sk i,
ą dnia 15. listopada. "i

Oblig. długu państ. 5% za 100 gi. m. k. 
Pożyczka nar. 1854 5J/ 0 za 100 gl. m. k. 
Losy z r, 1860 fl)s
Akcje banu nar. za 1000 gL . . . .

Towarzyst. kred. na 20p gl . 
Londyn 10 fot, szterlingów ' . .
Dukaty cesarskie sztuka . . . . .  
Srebro za 100 gl. w. a. ‘ . . '.

Panu A, R. w .Częrniowcąch f
Jeżeli pan ze swej powinności ku małole­
tnim dzieciom ś. p. \V, S. w przeciągu 14 
dni się nie, uiścisz, będę zmuszony pańska 
nierzetelność publicznie “ogłosić. 1233 1-1;>F -*—u

W. A
zł. c.
65 85
69 35
8ó 50

779 00
160 70
107 60

5 17
107 25

-rrr-r.

X qwo w y n a le z io n y

BALSAM na OCZY
Marcina Reichel w Wiirzburgu.

Balsam ten na oczy ma dla swęj do­
skonałej i niezawodnej skuteczność!, ja­
ko1 środek leczący, tę cudowną własność, 
iż przy należytem użyciu nie ty) ko skro­
fuliczne i reumatyczne zapalenia ócz le­
czy, ale nawet błouki z ócz, które w sku­
tek dłuższego zapalenia na oczach sie po 
tworzyły, usuwa. Okazał sie również ten 
balsam jako wyborny środek od two­
rzenia się w początkach bil ma (katarakty) 
a niedawno temu setki osób, które pra­
wie całkiem ociemniały, odzyskały wzrok 
napowrót. W dowód tego moglibyśmy 
tysiące świadectw przytoczyć.

1 'rn n  flaszki 1 z lr .  50 cn i.
Do nabycia we Lwowie w aptece A. 

łU v B L |\ i ; i l4  d aw n ie j L im erego .

P o św iad czen ie  le k a rsk ie . -
le  balsam na oczy przez pana Bei- 

chela preparowany przy zapaleniach ócz 
przezemnie używany skutecznym sie oka- 
kazał, donoszę tom chętniej, iż przy kil- 
kakrotnem używaniu tego balsamu w po­
dobnych wypadkach zawsze najlepszy 
skutek .osiągnąłem, przez co cierpiącym 
na oczy jak  najlepiej polecić moge.

Lipsk lir .  I, W ielie,
1203 2—6 lekarz praktyczny.

Obwieszczenie.
W celu ręzdania d W O C f t  O p ” O■

anionych stypendjów  w  ro ­
cznej kw ocie 315 złr w\ a. 
z fundacji zm arłego we 
L w ow ie doktora m edycy- 
cyny ś  p. P io tra  K raus-
neckera , począwszy od r. 1860 rozpi­
suje się niniejszem“konkurt po koniec li- 1 
stopada’ b. r. .*■

Stypendja te przeznaczone są dla mło­
dzieży, studjom medycznym na wszechnicy 
wiedeńskiej sie poświęcającej do familii 
fundatora należącej, a w braku tejże dla 
synów obywateli miasta Lwowa, religii 
chrześeiańSKiej, stanu ' przemysłowego i 
handlowego z wyjątkiem neofitów, a trwa- < 
ją  przj dotrzymaniu warunków przepisa­
nych do ukończeuia studjów medycznych 
i osiągnięcia godności doktora : z J.vyją: * 
tkiem, jeżeli stypendysta w przeciągu jez­
dnego roku po ukończonych studjach wspo 
mnionego stopnia doktora nie,otrzyma-

Kandydaci ..inni swe p rośby , zaopa­
trzone w metrykę chrztu, świadectwaszczer-: 
pionej ospy, świadectwa szkolne, moralnoy 
le i i ubóstwa, a  W razie pokrewieństwa te-

foż z fundatorem dowody dotyczące, tu- 
zież stan i miejsce mieszkania rodziców 

przed wyjściem wyż ustanowionego czasokte- 
bn wnieść do dziekana fakultetu medyczne 
go wszechnicy wiedeńskiej. 1213 2—a

Magistral kr. s to ł flpąsfą Lwoiya, 
dnis ,5, listopada 18ij5i

200.000 guldenów "wysrebrzą
f łówna wygrana, tu d iic ł  i b l .  Wygrana złr. 

00 OOO, 50 .000 ,30 .000 ,25  .100, 20000, 
15.000. 12 OOft: 10.000 i t y|.: ogiłem

14.811 wygranych w ennuj.

Milion i 909 J3fl guldenów,
która to lum a bezwarunkowo wylosowana by6 
m m l. przy oiagnlaDiu załoioneni f gwaranto- 
wanam przez rzgd wolnego m iasta rrank fu r-

tu n, M. u, i , ,
najnowszego losowania pieniężnego.

To losowanie prsmiów może tam winęaj 
byś każdemu polecone, gdyż podaje najwig- 
ka te  korzyici i najlepsza gwarancję ze strony 
rządu, ktńry prowadzanie losowania obja< * *'* 
ety ciągnień bezp łatn ie rozseła.

Urzędowe listy ciągnienia, jakoteż wygrane 
rozseła uczestnikom bank zaraz po cięgnieniu. 

P o czą te k  c iągn ien ia  2 4  lis to p ad a

złr. w. a. lllJ j 10 -10
Łaakawe zlecen i, i dołąoz^nie.o. gotówki 

uprasza się przesełać rychło i wprost do głó- 
wuęgo składu pod adresem  :

i t lo r i lz  l Io tn h u rK e r
T rlerischer Platz n r . 
in F .ankfurt am Maain

FOSFORAN.ZELAZA
P .L E B A S  DOKTORA UMIEJĘTNOŚCI

• Połączenie .w stania ciekłym pierwi,.- 
s tK O W  wyrabiających krew i kości, z jak,, 
ten' środek daje “się assimiloWae przegnaj de l 
likatniejszy żołądek, wresżeie nazwisko :zł- 
szezytnie znane w dziedzinie umiejętności 
samego wynalazcy7', oto są zalety, które zje­
dnały tej preparacji uznanie w całym świę­
cie. Fosforan żelaza przywraca apetyt, uła­
twia trawienie," uśmierza boleści żołądka, a 
najskuteczniejszym jest dla kobiet eferpia- 
cych najbiałe upłnwy (leneprrhce) a szcze- 
góluej '„adźiwiąjądy spcawrfl skutki, kiedy 
idzie o rozwiniecie organizmu młodych pa­
nienek eierpiąćyeh bladśezkę.

Fosforan ‘żelaza przywraca „iły „jui- 
szczpnym i używa się po krwiotokach, przy 
pow.ocie do zdrowia po ciężkich słabościach, 
dla osób Watłyclu dzieci i starców, albowiem 
jest to środek pizedewszystkiem toniczny i
pokrzepiający* 1172 j_ x ^

Dostać możha we L w ow ie w  aptece 
Z ygm unta  Bukera i w  aptece A- Ber- 
linern , w  Brodach u p Franzos.

Pręm im ęrata na ,ostatnią dwa miesiące: listopad i grudzień na hu- 
luuijst^jpzno-satyryczne czasopismo} . oX

««

tń. |
wynosi w miejscu

na prowincji
cnt.

1

wm*

Główna wygrana 
2 0 0 . 0 0 0  guldenów

najnowszego pou gwarancją rządu urzą- 
dzonegę, 1 tylko ua 6 c iągn ień  podzie­

lonego

wielkiego pieniężnego losowania
z 14.800 \ v y g m u v c l i ,  między któicmi 
wygrane na gulo. 200.000 . 100.000,
5 0 .000 .30 .000 , 25.000. 20.000. 15.000,
12.000. 10.000. 5.000, 4.000, 3.00o,

2.000, 1.000 itd ., a ż  do 100 gnid . 
P o czą te k  c iągn ien ia  dnia 22. l i ­

s to p a d a  1805, przy którem tylko wy­
grane ciągnięte będą.

Los 'ca ły  oryginalny na to ciągnie­
nie kosztuje 6 zlr. w. a. % losu orygi- 
naluego 3 złr. w. a. ’/ ,  losu oryginal­
nego 1 złr. 50 cnt., wpępsr za jgotówkę 
U podpisanego. Plany gry jakoteż listy 
ciągnienia rozsełają sie bezpłatnie franco.

Uprasza się rycliło i wprost udać 
pod adresem 7

Ja c o b  L łiid lie im er .junior 
llwt> 6—6 in Frankfurt a. M.

Najlepszy i najpewniejszy
środek od bólu zębów,

który po użyciu największy ból uśmie­
rza i tylko powierzchownie się używ;ą.

Główny skład je st u LUDWIKA EBEN- 
BERGEBA. aptekarza we Lwowie przy ulicy 
Dekasterjalnej. Pomniejsze składy mają : we 
Lwowie pp. Brun i Boziewicz, ,w Glinianach 
Hełm apt., w Jaworowie Lachowicz apt.. w 
Mościskach Szalboth apt.’, w Radziechowie 
Jaśkiewiez- aph, -w RzcszoTrre-Schattef i  sp., 
w Stanisławowie Stecher apt., w Zaieszczy 
kauh Kndręb»ki. 10518—8

Cena we Lwowie 1 złr., 2 przesełką 
pocztowa 1 złr. 5 cnt. w. aj

Na w jalaw ia iw ia lta e l ,  ad iic ieg ó lu lan a  Jako 
ta ł  od 24 la t  w c, k. krajach koronojoh upriT-

PASTA do ZBBÓW i WODA do UST 
Dra. Pfeffarmanna, znajomo w e w s z y a t k i c l l  
państw ach  eu rope jsk ich , lako najw jbor- 
a la jn e  irodki do rzysz jzodU a«bów. a« zawtzo 

nabycia we wsłystklch aptekach, jako te ł w 
**«4ytn bandlu galanteryjnym  w kraju I za

_  granicę.
P rZ P B łrA iy a  Ponieważ w ostatnich cza- 

ć .  ‘ ® 6 “ * each takie mnóitwo paat i 
'“ TdUnych do zębOw »ię pojawiło, 

nnhfi*o n i Je»tem wyraźnie upraazać aaa- 
nownę publiczDoió, aby każdy P. T. kupujęcy 
moja pasta (o  k t ó r e j  n i e s z k o d l i w o ś c i  
I w ielu tna4°m ńych  przedmiotach Już krocią ty- 
a ieo j I f la  unlknlenia niem iłej

omyłki wyraźnie tędał- PASTY do ZĘBÓW
f?r l F r,4r,' r ,nannH.

Składy ^ ® * la :  n n. Mikolaaoba.
Z. Rnkera, A. Berllnera apt., |  w l,aDdlu galant. 
M D jm eta  lOOA 2(4-48

Nakładem Michała Clucksberga,
księgarzu  w  W arszaw ie

wyszło świeżo dzieło p. t :*" 1 : ^

Historja Powszechna
l i t e r a t u r y ,

Jana Scherra
przełożył z niemieckiego

MICHAŁ GLISZCZYJŃS((lr
2 tom y in 8vo 4> z tr .  w. a.

Dzieło to ważne zajmuje miejsce w litera- 
tnrze niemieckiej, i jako dokładnie a nieźle 
przedmiot traktujące, przełożone zostało na 
■ wszystkie prawie języki europejskie

Do nabycia w księgarni K, W ilda 1 J . 
Milikowskiego, oraz “we wszystkich księ- 
1150 garuiach polskich. 3—3

Papier Wlinsi.
Ogromne powodzenie tego środka po­

chodzi z jego własności doświadczonych 
sprowadzania na powierzchnią ciała zapale­
nia i rozdrażnienia najżywotniejszych czę­
ści organizmu wewnątrz. Najznakomitsi le­
karze w Paryżu zalecają Papier Wlinsi na 
k a ta ry . g rypę, za p a len ie  g ard ła , ro z ­
d rażn ien ie  n aczy ń  o d dechow ych  (bron- 
ch ites), rcu m a ty zm y  w  lędźw iach  i 
n e rw ae h  b io d row ych  etc. Jednorazowe 
lub dn urazowe użycie wystarcza i nie zo­
stawia źadnegM śladu prócz świerzbienia, 
jak również me wymaga dyety. 1179 3 -24

Dostać można we Lwo wie w aptece p. 
Kukera, w Krakowie w aptece p. Bruno 
MiczyńB kiego i w Brodach p. Franzos.
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Pojadyńc/fc numeui i _zeszyty kwartalne sprzedają sie ] o 
w e L w o w i e  w księgarni ikarola Wilda 1 w ajencji dzienni­

ków p. Ignacego H ercoka, W  K r a k u  w ie  w księgam i F .  Gjzy, 
bow sk iego ; ' w, S a m b o r z e  w księgarni K. Wilda. i budy

W
ft 'a b ry k a  p a r o w a

OLEJKÓW ITEBTCZHTCH
iiriu eiuir.tw ora ' “  ’ - r in G 'r b ii‘1

w < Zuf-Mo^ncfieU, poczta llu sia tyn
palec a przy ndchodziq,cej ûrziti pędzenia wódki

z płaskiego anyżu po ~ cenie 3 zlr. w. a. za 
funt w iedeńsk i, k lóregu skład znajduje się w e  
L w ow ie w aptece, Ą,  B e r l l n e r a  d a w n ie j  
l j a n e r e g o ,  lub na miejsscu w e fabryce, zkąd 
każda ilość zamówiona, zara? z a ‘gotówkę lub 
za zaliczkę pocztową (gegen  Post- lub Fracht- 

Nachnahme) przesłana będzie."
F z a r ą o k o ń c e  dn i,a  3 0 . p a ź d z i e r n i k a  1 8 6 5 . U9o 3 3
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■ ■ T  G łó w n y  a k ła d  s p e d y c y jn y :  w a p t e c e  ^ o d  B o d a u e m  w  W i e d n i a .

Proszą zwróalc uw agę! K ażde padetkn przexe.mnlr wyrabianych l.-LtUehlah . k a żd y  rąaU.rek jed n a  d o ty  zaw iera  a ry  dla r a t
różnienia od podobnych innych w yrobów  opatrzony 1«tt m oja  marką ochronną

Cena jednego .oryg, pudelka I «lr, 2 |  k r , wr^z z opisem w różuych językach,
Te proazki z powodu awej wypróbowanej skuteczności, zajmują pomiędzy rozmaitemi środkami domoweml pierwsze miejsoe, co 

stwierdzają ze wszystkich krajów państwa austrjackieęo nadesłane poświadczenia i dziękczynienia. Szczególnie z pomyślnym rezultatem 
dają się one zastósowaó w leczeniu zamulenie i zatkania ciała, niestrawności i zgadze, dalej w kurczach. cierpieniach n r -  lę , pmwowem
bólu głowy, aderzeniu krwi, reumatycznych afekojach, hysterji, hypochondrji, skłonności do w.unitów r t. v

SKŁAD TEGO PROSZKU UTRZYMUJĄ;
w e l W O w i k  aptek, rtotr Mikolnsoh, A. Berllner, Zygmunt Ruker, Kleina W wa i tuenhardt.

Naaicay A. Mernych. ;  Starem IMteśele A. Grotowski
Nowym Sączu Kosterkiewicz j  Siąulala^ o w ie  Steoher v.

wdową. . .  - — -‘̂ ■-iT-n "ii beMtc
T łl^yM  łn r g n  15 Laaer.' 

wiecim ic

it. 1J . Berger, 
z. Eminkowski

.Tli lłitrj tlo
W  Białej Keler apt,
. Braeśanaah Józ.

,  B. Fadenhecht.
. Bochni Niedzielski.
, Brodach Fr.' Deckert.
,  ,  F. Gomuliński
n tłu c z a c z u  J. Ccerkawski.
,  C hodorow le Z. J. Krynicki 
,  Czernlowaiiah J- Różański, 
a ,  t e n .  Sohnirch.
.  Oobromiln A. Grotowski.
,  D rohobyezy L. Kleeakowski 
,  Glinianach N. Heim.
, Gródku A Tomaszewski.

' tón tt i ł ł łm o il iimi-iK t i V  ■?*»’

,  Unclatynie F. Michalewicz.
,  Jag te ln łcy  J. Fischbach.
. Jarosławiu J. Rohm.
, Kaliszu JaSłkowski, Radliński 

i Skupleńaki.
,  Kałuszu F. Bildebrcud.
,  K ołom yi W. Kupferman.
, Krakowie dr. Sawiczewski sp. 
, .  M. Jawornicki.
,  Krynicy B. Nitrtbit.
, L lm anow le A. Muller.
,  Manasterzyskach J. Lipschitz 
a Mościskach G. Sobaibot.

,  Oświęcimie W . Polaczek 
,  P o d g o riu  S. Schlesiuger.
,  Przem yśla Gaidetschka 
a ,  E Machalski.
,  P rzem yślitnach  St. Mielecki. 
, H adow caeb W. Bosch.
,  R zeszow ie J. Sehaiter i ip 
,  Sam borze Kricgseisen.

Sanoka J. Jaklftscba w i >w*. 
, A aczaw ie E. Botcsat

Powyższe firmy przyjmują także zamówieuiz na

szezer in  J. Pełka.
, Tarnopola A. Morzwetz.
,  T arnow ie J .  Jahn.
,  Torunie A. G ie łd siiisti.-»0  
,  Tarce Mich. Piątek.
,  Tvśhkienlcy Ksrol Nęckt.
.  W adowicach F. Foltln.
. Z sieszszy k aeb  J . Kodrębaki 
, Z Ioczow ie Wolf Korkes.
, Ż ółkw i K. Krzyż,uowzki.

« lł "w n'* ,< i|m »' ifu^t>-!t>Vw

Prawdziwi olej tranowy z wątroby
najczystszy i najskuteczniejszy gatunek tranu lekarskiego z B e r g e n  F  Norwegii,

Prawdziwy O lej tranowy z wątroby m lętnsow ej używa się z najlepszym skutkiem w pUr.i0WI/cn t peueowyeh, w tzaro
falach i w elabości ,HachitnU' Leczy uajsastarząlsz'- cierpienia podagryotnt, 1 r'uraiycznc, również jak i cbroniozne wyrzuty skory

Olej ten najczystszy i najskuteciniejszy ze wszystkich innych olejów rybich, nic zawi ra żadnych jakićhkolwies ohomicznych do 
mieszków . znajduj.) sl« w * f l a s s i r ^  w  tym  *ąmyn> skutecznym  stan ie , ja k  «® “ " tu rą  w y d ala

ID różnicy od innych gatunków Tranu wątrobianego, opatrzoną jest moją marką ochraniającą j moim podpisom 
Ce.n* całej hiitęlkl 1 80 cnt. — pół butelki 1 złr w. a. wraz z .instokeją używania,

I' 1 ’ '* , »' .*» Ł * j
A. M o ll, aptekftrz i fabrykaut wyrobów chem icznych W iedniu w Nr. 562.

Każde flaszka dl

1054 64-140

W ydawcy: Jan Dobrzański i W italis W. SmochowSki. Główny współpracownik Jan Dobrzański. Odpowiedzialny redaktor Antoni Orzechowski. Druk Kornęla PiRąra


